
Sesja Rady Najwyższej ZSRR 
rozpoczęła obrady 

Pierwsze posiedzenie Rady Związku

TO BOWIEM GWARANCJA 
WYSOKICH PLONÓW.

Sprawę siewów wiosennych 
w Kocurach mocno wzięła w 
swe ręce komisja gromadzka. 
Członkowie komisji dopilnowa 
li, aby wszyscy chłopi wymie
nili ziarno na kwalifikowane, 
zabejcowali je, zaopatrzyli się 
w nawozy sztuczne, opracowa 
no plan pomocy sąsiedzkiej. 
Ponadto wszyscy członkowie 
komisji otrzymali konkretne od 
cinki pracy — pomagać po

wała traktory, oraz Naszym 
traktorzystom. Traktorzyści sze 
roko stosowali agregatowanie 
maszyn, jedna maszyna ciąg
nęła od razu dwa lub trzy 
siewniki, siewnik i brony po- 
siewne. Do traktorów przymo
cowaliśmy również zęby od 
kultywatorów, które spulchnia
ły ziemię, ubitą przez kota. 
20 proc, ogólnego obszaru 
zbóż zasialiśmy systemem krzy 
żowym. Obecnie przystąpiliśmy 
już do sadzenia ziemniaków, 
przy czym 20 proc, areału sa
dzimy sposobem kwadratowo- 
gniazdowym.

Kończąc przedterminowo sie 
wy wiosenne wygraliśmy już 
pierwszą bitwę o wysokie plo 
ny, o podniesienie dobrobytu 
ludzi pracy".

Aleksander Starlek

Nasz zespól PGR Skarszów 
(Zjednoczenie PGR Słupsk) 
rozpoczął siewy wiosenne, nie 
czekając na „dobrą pogodę" 
już w dniu 1 kwietnia. 11 kwie 
tnia całkowicie ukończyły za
siewy zbóż PGR-y Warblewo 
i Kusowo, w dniu 13 kwietnia 
o ukończeniu siewów zameldo 
wały PGR-y Źelki, Żelkówko, 
Kwakowo, Głobino i Krepa, 
które jednocześnie zaczęły po 
magać innym gospodarstwom. 
Wreszcie 16 kwietnia nasz ze
spól Skarszów wysłał do KP 
partii w Słupsku meldunek:

„BITWĘ O SPRAWNE I TER
MINOWE SIEWY WIOSENNE 
ZAKOŃCZYLIŚMY ZWYCIĘ
SKO".

Nasze osiągnięcie zawdzię
czamy w dużej mierze załodze 
naszych warsztatów zespoło
wych, która dobrze przygoto-

Źle 
wyremontował 

siewniki 
GOM Sadkowo

Lrio uczczenia II Zjazdu 
partii chłopi z gromady Ko
cury (powiat Białogard) pod
jęli wiele zobowiązań, których 
celem jest podniesienie plo
nów i zwiększenie hodowli.
- ABY WYKONAĆ NASZE 

ZOBOWIĄZANIA MUSIMY 
PRZEDE WSZYSTKIM SPRA
WNIE I NA WYSOKIM POZIO 
MIE AGROTECHNICZNYM 
PRZEPROWADZIĆ SIEWY - 
zadecydowali słusznie chłopi 
z Kocur - SPRAWNY SIEW -

16 kwietnia 1954 r. przybył do 
Waiszawy nowomianowany amba
sador nadzwyczajny i pełnomoc
ny Związku Socjalistycznych Repu 
blik Radzieckich w Polsce. Niko
łaj Michajłow.

Na zdjęciu: ambasador Niko
łaj Michajłow (od prawej) witany 
no dworcu w Warszawie przez 
chaige d*alfairns ambasady 
ZSRR - J. Babarina.

CAF. - fot. Baranowski

Dnia 20 kwietnia rozpoczęła się w Moskwie pierw
sza sesja Rady Najwyższej ZSRR czwartej kadencji.

O godzinie 2 po południu odbyło się w Wielkim Pa
łacu Kremlowskim posiedzenie Rady Związku. W sali 
posiedzeń zajęli miejsca deputowani ze wszystkich 
krańców ZSRR, wśróu nich — wybitni działacze spo
łeczni, przodujący robotnicy i kołchoźnicy, znani ucze
ni, pisarze, nauczyciele i inni przedstawiciele inteli
gencji, na sali jest wielu gości.

Przybyli reprezentanci korpusu dyplomatycznego 
oraz prasy zagranicznej i radzieckiej.

ku Socjalistycznych Republik 
Radzieckich — mówi Kiziu- 
rin. Wielki Kraj Rad przeży
wa rozkwit swych potężnych 
sił. Naród radziecki, ściśle 
zespolony wokół partii ko
munistycznej i rządu radziec 
kiego, zwycięsko realizuje u- 
chwały partii i rządu w spra 
wie dalszego potężnego roz
woju gospodarki narodowej. 
Autorytet państwa radziec
kiego na arenie międzynarodo 
wej wzrósł jeszcze bardziej. 
Wokół ZSRR zespalają się co

(Dokończenie na 2 str.)

Duły zawód sprawił nam w 
toku bieżącym Gminny Ośro
dek Maszynowy w Sadkowie- 
pisie nasz korespondent Józef 
Piórkowski ze spółdzielni pro- 
dukcyjnej w Motarzynie (pow. 
Białogard). - Oddaliśmy do 
remontu w GOM nasze siew
niki. Kierownik GOM tow. Kto 
sowski zapewniał nas, że są 
dobrze przygotowane, ale gdy 
wyszliśmy w pole okazało się, 
że nie nadają się do użytku. 
Odpadały z nich rurki siew
ne. Siewniki musieliśmy napra 
wić sami, tracąc cenny czas i 
opóźniając siewy. Z faktu te
go płynie nauka dla kierowni 
ctwa GOM w Sadkowie: 
„LEPIEJ REMONTUJCIE SPRZĘT 
ROLNICZY, TOWARZYSZE".

szczególnym chłopom. I tak 
np. członek komisji Franciszek 
Popęda, wzorowy gospodarz, 
odpowiedzialny jest za termi
nowe ukończenie siewów przez 
chłopów: Biankowskiego, Szuc 
ko, Nowakowskiego, Marjaka 
i Korzenki. Jego zadaniem jest 
koordynowanie w tej grupie 
pomocy sąsiedzkiej, przypilno
wanie, by siewnik był należy
cie wykorzystany itd. Podobne 
zadania otrzymali i pozostali 
członkowie komisji gromadz
kiej: Kazimierz Wroniak, Józef 
Filipowicz i sołtys Antoni Grze 
la. Za koordynowanie pracy w 
całej gromadzie uczyniono od 
powiedzialnym przewodniczą
cego komisji Jana Makowskie 
g°-

Dzięki komisji gromadzkiej, / 
w Kocurach siewy są już na 
ukończeniu. Wszyscy stosują 
siew rzędowy przy pomocy 
siewników GOM-owskich.

J. M.

W lożach rządowych zajmu 
ją miejsca witani długotrwa
łymi oklaskami — G. M. 
Malenkow, W. M. Mołotow, 
K. J. Woroszyłow, N, S. 
Chruszczów, Ł. M. Kagano- 
xvicz, M. Z. Saburow, M. G. 
Pierwucliin, M. A. Susłow, 
N. N. Szatalin.

Posiedzenie Rady Związku 
zagaił jeden z najstarszych 
deputowanych do Rady Naj
wyższej doktor nauk rolni
czych Aleksander Kiziurin.

Znamienny jest moment, w 
którym zbiera się pierwsza 
sesja Rady Najwyższej Związ

WARSZAWA. — W dniu 
2o bm. nowomianowany amba 
sador nadzwyczajny i pełno
mocny Związku Socjalistycz
nych Republik Radzieckich 
w Polsce Nikołaj Michajłow 
złożył wizytę wstępną mini
strowi Spraw Zagranicznych 
Stanisławowi Skrzeszewskie
mu.

Zwycięsko ukończyliśmy 
biłwę siewną

Gdy komisja gromadzka 
dobrze pracuje

Komunikat Biura 
Prac Sejmowych 
Kancelarii
Rady Państwa

Biuro Prac Sejmowych 
Kancelarii Rady Państwa 
zawiadamia:

i że Prezydium Sejmu 
1 ustaliło termin posie
dzenia Sejmu PRL na pią
tek. dnia 23 kwietniu 1954 
roku. Posiedzenie rozpocz- 
nie się o godz. 10;

2 że Prezydium Sejmu 
zwołało posiedzenie 

Rady Seniorów na czwar
tek, dnia 22 kwietnia br. 
o godz. 18 w nowym gma
chu przy ul. Wiejskiej nr 6 
— sala nr 118;

3 że posiedzenia Komi
sji Sejmu odbędą się 

w salach Domu Poselskie
go przy ul. Wiejskiej nr 4 
według następującego pl.t 
nu: w środę, dnia 21 kwiet
nia br.. o godz. 9 — Komi
sja Budżetowa, w czwartek, 
dnia 22 kwietnia br., o go
dzinie 11 — Komisja Spraw 
Ustawodawczych,

4 że posiedzenia wszyst- 
kjch wojewódzkich ze

społów poselskich odbędą 
się w' piątek, dnia 23 kwie
tnia br.. o godz. 9 w salach 
Domu Poselskiego przy ul. 
Wiejskiej 4

Krzepnie przyjaźń ZSRR 
i Ludowej Polski

Wymiana depesz z okazji IX rocznicy pod
pisania układu o Przyjaźni, Pomocy Wzajemnej 
i Współpracy Powojennej między PRL a ZSRR

Do
PRZEWODNICZĄCEGO RADY PAŃSTWA 
POLSKIEJ RZECZYPOSPOLITEJ LUDOWEJ 
TOWARZYSZA A ZAWADZKIEGO

WARSZAWA

W związku z dziewiątą rocznicą podpisania Układu o 
Przyjaźni. Pomocy Wzajemnej 1 Współpracy Powojennej 
między Związkiem Radzieckim I Polską Rzecząpospoiifą 
Ludową proszę przyjąć. Towarzyszu Przewodniczący, ser
deczne pozdrowienia Prezydium Rady Najwyższej ZSRR t 
i moje własne.

Pozwólcie przekazać bratniemu narodowi polskiemu go- ■ 
rące życzenia nowych sukcesów w budowie socjalistycz- ’ 
nej gospodarki i kultury oraz wyrazić głębokie przeko •- 
nanic że przyjaźń między Związkiem Radzieckim i Lu- . 
dowo-Deniokratyczną Polską nadal będzie krzepnąć j roz- 5 
wijać się dla dobra naszyeh narodów.

K. WOROSZYŁOW

* « •

Od
PRZEWODNICZĄCEGO prezydium
ZWIĄZKU SOCJALISTYCZNYCH 
REPUBLIK RADZIECKICH 
TOWARZYSZA K. WOROSZYŁOWA

MOSKWA

T. okazji 9 tej rocznicy podpisania Polsko Radzieckiego 
Układu o Przyjaźni, Pomocy Wzajemnej i Współpracy 
Powojennej proszę przyjąć, Towarzyszu Przewodniczący, 
najserdeczniejsze pozdrowienia i najgorętsze życzenia.

Naród polski widzi w układzie gwaraneje swej nlepod 
ległości, swego bezpieczeństwa i nienaruszalności swych 
granic, głęboko docenia ogromne znaczeaie ustawicznie 
pogłębiającej się przyjaźni | współpracy z narodami wiel
kiego Kraju Rad oraz ich bezinteresownej pomocy dla roz
woju Polski Ludowej do socjalizmu.

Wzmagając twórczy pokojowy wysiłek w budownictwie 
nowego życia i podnoszeniu swego dobrobytu, naród polski 
coraz aktywniej wnosi swój wkład w dzieło walki o pokój 
i bezpieczeństwo narodów — walki, której ostoją j drogo 
wskazem jest bratni ZSRR.

ALEKSANDER ZAWADZKI 
PRZEWODNICZĄCY RADY PAŃSTWA 

POLSKIEJ RZECZYPOSPOLITEJ LUDÓW

» * ♦

Do
PREZESA RADY MINISTRÓW
POLSKIEJ RZECZYPOSPOLITEJ LUDOWEJ 
TOWARZYSZA J. CYRANKIEWICZA

W A R S Z A W A

W’dnlu dziewiątej rocznicy Radziecko-Polskiego Układu 
o Przyjaźni, Pomocy Wzajemnej f Współpracy Powojennej 
przesyłam Wam, Towarzyszu Prezesie, Rządowi Rzeczy
pospolitej i narodowi polskiemu moje serdeczne pozdro
wienia i życzenia nowych sukcesów w budowle socjali- 1 
stycznej gospodarki i kultury Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej.

Wyrażam głębokie przekonanie, że niewzruszona prty- 
Jaźń i braterska współpraca między narodem polskim i ra
dzieckim będzie i nadal nieustannie rozwijać się dla dobra 
naszych narodów, w interesie zapewnienia trwałego pokoju 
i bezpieczeństwa w Europie i na całym świecie.

G. MALENKOW

• e *

D0
PRZEWODNICZĄCEGO RADY MINISTRÓW 
ZWIĄZKU SOCJALISTYCZNYCH 
REPUBLIK RADZIECKICH
TOWARZYSZA G. MALENKOW A

MOSKW A

Z okazji 9-teJ rocznicy podpisania Układu o Przyjaźni, 
Pomocy Wzajemnej i Współpracy Powojennej międ,zy Pol
ską Rzecząpospolitą Ludową i Związkiem Socjalistycznych 
Republik Radzieckich proszę przyjąć, Towarzyszu Prze
wodniczący. najserdeczniejsze pozdrowienia od Rządu Pol
skiej Rzeczypospolitej Ludowej dla bratniego narodu ra
dzieckiego. dla Rządu Związku Socjalistycznych Republik 
Radzieckich oraz dla Was osobiście.

Układ ten stanowi podstawę szybkiego rozwoju gospo
darczego I kulturalnego oraz wielkich osiągnięć w grun
towaniu siły i bezpieczeństwa Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej, wszechstronna pomoc Związku Radzieckiego 
przyczyniła się do tego w ogromnej mierze.

Naród polski śle bratniemu narodowi radzieckiemu ży
czenia dalszych — krzepiących nadzieje całej postępowej 
ludzkości —- zwycięstw w budownictwie nowego ustroju.

Naród polski, wiernie strzegąc wieczystej przyjaźni ze 
Związkiem Radzieckim, przodującym narodem świata 
w walce o trwały pokój, wnosić będzie nada) swój wkład 
wzmacniający siłę obozu pokoju, zapewniającą niepodle
głość i bezpieczeństwo każdemu narodowi.

JÓZEF CYRANKIEWICZ 
PREZES RADY MINISTRÓW 

POLSKIEJ RZECZYPOSPOLITEJ LUDOWEJ

* * *

Depesze o podobnej treści wysłaJj min. Spraw Zagra
nicznych ZSRR 1 min. Spraw Zagranicznych PRL.

Nowomianowany ambasador ZSRR 
przybył do Polski



Prezes
Rady Ministrów PRL 
przyjął 
posła Brazylii

WARSZAWA. Prezes Rady 
Ministrów Józef Cyrankiewicz 
przyjął w dniu 20 bm. posła 
nadzwyczajnego f ministra pel 
nomocnego Stanów Zjednoczo
nych Brazylii w Polsce p. 
Franka de Mendonca Moscoso.

Dwa dekrety Prezydium 
Zgromadzenia 
Narodowego Rumunii

BUKARESZT. Prezydium 
Wielkiego Zgromadzenia Na
rodowego Rumuńskiej Repu
bliki Ludowej mianowało Ale
ksandra Mogioros zastępcą 
przewodniczącego Rady Mini
strów. Prezydium opublikowa
ło również dekret o odwołaniu 
Gcorge Apostola ze stanowi
ska zastępcy przewodniczącego 
Rady Ministrów 1 ministra Roi 
nlctwa w związku z Jego przej
ściem do innej pracy.

Delegacja
Korei Ludowej na 
Konferencję Genewskg 
opuściła Phen?an

Premier Nasser
gubernatorem Egiptu

LÓNDYN. Jak donosi agen
cja Reutera, ppłk. Abdel Nas- 
ser, który w dniu 17 bm. prze 
jął od prezydenta Nagiba pia 
stowane przezeń dotychczas 
funkcje premiera, został w 
niedzielę mianowany również 
gubernatorem wojskowym 
Egiptu.

Jednocześnie Reuter poda- 
je, że w poniedziałek zaprzy 
siężony został ^iowy rząd 
egipski z premierem Nasse- 
rem na czele.

• BEJRUT
Dziennik libański „Telezraphe" 

podaj*, te rząd Libanu odmówił 
przyjęcia amerykańskiej „pomo
ry" gospodarczej udzielanej w po 
stacl zleialycb towarów.
• BRUKSELA

Król belgijski Baudouln powie
rzył Achillesowi Van Acker, człon 
kowl partii socjalistycznej, misję 
utworzenia nowego rządu. Van 
Acker był pierwszym premierem 
belgijskim po drugiej wojnie lwia 
towej.
• RZYM

Od kilku dni w Abruzjach szale 
ją silne burze Śnieżne, /to w obec 
nej porze roku zdarza się we 
Włoszech niezmiernie rzadko. Bu 
rze te spowodowały znaczny spa
dek temperatury 1 mrozy w oko 
licach Florencji Przejścia i dro
gi górskie są całkowicie zasypa
ne przez śniegi. W wielu mlejsco 
wośclach drzewa owocowe zostały 
zniszczone przez mrozy.

Związku i Rady Narodowo
ści.

Dyskusja nad referatem to 
czyć się będzie oddzielnie — 
w Radzie Związku i w Radzie 
Narodowości.

Wybory Prezydium Rady 
Najwyższej ZSRR i utworze
nie rządu ZSRR — odbędą się 
na wspólnym posiedzeniu obu 
izb.

R Zakończyć siew i sadze- 
nie okopowych:

a) do dnia 25 bm. na obsza 
rze 6,5 ha siew buraków pa
stewnych i cukrowych;

b) do dnia 7 maja br. zasa

WARSZAWA. W dniu 10 
kwietnia zakończyło się w Po
znaniu V publiczne losowanie 
obligacji Narodowej Pożyczki 
Rozwoju SR Polski.

Wypłata premii 1 wykup ob
ligacji według Ich wartości 
imiennej nastąpi po ukazan u 
się tabeli urzędowej Minister
stwa Finansów z V losowania 
NarodoweI Pożyczki, co prze
widywane Jest pod koniec bie
żącego miesiąca.

mówiła m. in. sprawę starań 
niejszego niż dotąd przestrze
gania reżimu technologiczne
go produkcji oraz polepszenie 
konserwacji maszyn. Brygada 
wyciągnęła z dyskusji szereg 
konkretnych wniosków.

W tych samych zakładach 
do punktu konsultacyjnego 
zwróciła się prządka Włady
sława Małkiewicz, która do 
pracy w fabryce przyszła ze 
wsi. Małkiewicz zainteresowa 
ły specjalnie zagadnienia so
juszu robotniczo - chłopskie
go. W trakcie długiej roz
mowy z aktywistą partyjnym 
— Działdowskim, Małkiewicz 
zrozumiała, jakie zadania 
stoją przed nią w pracy nad 
dalszym umacnianiem soju
szu-

Wiele czasu na omówienie 
materiałów II Zjazdu noświę 
cają robotnicy z Zakładów 
Metalowych im. J. Stalina w 
Poznaniu.

Spółdzielnia Produkcyjna w 
Bartolinie liczy członków sta 
tutowych 18-tu. Ogólny are
ał ziemi wynosi 204 ha, w 
tym użytków rolnych 179.

Po przeanalizowaniu swych 
planów finansowo-gospodar
czych na zebraniu w dniu 14 
kwietnia br., spółdzielcy dla 
uczczenia święta 1-Maja po
szerzyli swe zobowiązania 
przedzjazdowe, zobowiązując 
się:

dzić ziemniaki na obszarze 
17 ha- W tym systemem gnia 
zdowo-krzyżowym na obsza
rze 4 ha;

c) zwiększyć wydajność o- 
kopowych:

wania Konferencji Genew
skiej. \

* * *

PARYŻ. Agencja France 
Presse w komentarzu na te
mat oświadczenia Nixona za
znacza, iż zostało ono złożo
ne prawie bezpośrednio po 
powrocie sekretarza stanu 
USA Dullesa z Londynu i Pa
ryża.

Komentator AFP stwier
dza, że Dulles jest przeciwni
kiem rozejmu w Indochinach. 
,,Dulles — zaznacza komenta
tor AFP — wyznaje zasadę, 
że najpierw należy uregulo
wać stronę polityczną proble
mu indochińskiego, a dopiero 
potem — stronę militarną".

Porządek dzienny przyjęty 
zostaje jednomyślnie.

Następnie wybrano Komi
sję Mandatową Rady Związ
ku, Komisję Ustawodawczą, 
Komisję Budżetową i Komi
sję Spraw Zagranicznych.

Zgodnie z przyjętym regu
laminem, referat o budżecie 
państwowym ZSRR na 1954 r. 
wygłoszony zóstanie na' 
wspólnym posiedzeniu Rady

1) Wybory Komisji Mandatowej Rady Związku.
2) Wybór stałych komisji Rady Związku.
3) Zatwierdzenie dekretów Prezydium Rady Naj

wyższej ZSRR.
4) Wybór Prezydium Rady Najwyższej ZSRR.
5) Utworzenie rządu ZSRR — Rady Ministrów ZSRR.
6) Budżet państwowy ZSRR na 1954 rok.

lat 10 tysięcy godzin bez ka
pitalnego remontu I zaoszczę 
dzą 1700 kg materiałów pęd
nych.

,,Wynik ten uzyskam po
przez dokładne i staranne ken 
serwowanie ciągnika i wszech 
stronną dbałość o niego" — 
powiedział Adolf Gez.

Zobowiązał się on ponadto 
w jak najkrótszym terminie 
wyszkolić swego p -mocnika 
Kazimierza Stefanowicza, na 
wzorowego traktorzystę.

n Do dnia 16. IV. br. obsiać
52 ha zbóż podstawo

wych, w tym* 10 ha pszenicy 
jarej systemem krzyżowym. 
iJo tego dnia siewy zbóż pod 
stawowych zakończyć.

a) Przez terminową i ja- 
kościowo-wzorową uprawę 
gleby oraz stosowanie naj
nowszych zabiegów agrotech 
nicznych podnieść dodatkowo 
wydajność z 1 ha.

wąć się w produkty żywno
ściowe".

W czasie dyskusji na punk
cie konsultacyjnym robotni
cy wysunęli również szereg 
innych wniosków, m. in. wnio 
ski dotyczące lepszego zoćga 
nizowania szkolenia zawodo
wego.

W Stablowickiej Przędząlni 
Wełny Czesankowej, woj. 
wrocławskie, poszczególne 
brygady w chwilach wolnych 
od pracy i po zajęciach czę
sto zastanawiają się, które 
wskazania II Zjazdu należy 
zastosować jak najszybciej w 
swej pracy. Jedna z brygad 
zakładu, kierowana przez 
przodującego majstra Walcza
ka, przeprowadzając analizę 
swej dotychczasowej pracy, o

Na apel Irene uza Świątka 
□opowiedział także traktorzy 
sta POM w Złotowi’ Roman 
Saialinowicz. Zobowiązał się

1 Przedłużyć międzyremon- 
*■ towy okres ciągnika „Ur
sus" do 4500 godzin i zaoszczę 
dzić w ciągu roku 300 kg pa
liwa.
i) Podczas akcji siewne] wy 

konywać normę dzienną 
w 189 proc, i tym samym 
przyczynić się do szybszego 
zakończenia siewów w spół
dzielniach produkcyjnych Sta 
ra Święta i Nowa Święta.

XXIII Zjazd Komunistycznej Partii
W. Brytanii zakończył obrady

p Dla powiększenia bazy 
paszowej zlikwidować 26 

ha odłogów, siejąc na tym ob 
szarze mieszankę. Siew za
kończyć do 1 maja br.
-J Podnieść hodowlę bydła i 
U- trzody chlewnej:

a) bydła rogatego z 23 sztuk 
na 40, w tym krów dojnych 
z 15 sztuk na 21 (pfzychów 
własny),

b) uzyskać przez racjonal
ne żywienie wzrost wydajno 
ści mleka od jednej krowy 
rocznie z 1.700 litrów do 
3.600 litrów,

c) pogłowie trzody chlew
nej powiększyć z własnego 
przychówku z 11 sztuk do 60 
sztuk, w tym hodować 5, a 
nie jak dotąd 2 maciory.

e Celem usprawnienia pra 
cy i zabezpieczenia yvyko 

nania podjętych zobowiązań 
powołano w spółdzielni sta
łe brygady — połową i ho
dowlaną.

Brygada połowa składa się 
z 36 osób- W tym jest jedno 
ogniwo młodzieżowe i dwa og 
niwa kobiece. Brygada ho
dowlana składa się z 4 osób.

Spółdzielcy zobowiązali się 
przestrzegać ściśle regulami
nu wewnętrznego spółdziel
ni, instrukcji komisji rewi
zyjnej, sądu koleżeńskiego i 
komisji współzawodnictwa.

Zobowiązali się też zało
żyć poletko doświadczalne o 
powierzchni 20 arów, upra
wiając tam rośliny dotych
czas w spółdzielni nie upra
wiane, jak np. kapusta abi- 
syńska, słonecznik pastew
ny, łubin biały, krokosz i in 
ne odmiany.

Spółdzielcy zobowiązali się

LONDYN. 19 kwietnia za
kończył się, XXIII Zjazd Ko
munistycznej Partii W. Bry
tanii.

Uchwalono Jednomyślnie re 
zolucję w sprawie przemysłu 
włókienniczego, w sprawie 
kultury, rolnictwa, sytuacji 
emerytów itd.

Zjazd zaproponował podda 
nie pod dyskusję całemu ru
chowi robotniczemu progra
mu obejmującego kilka szcze
gólnie aktualnych zagadnień 
wewnętrznych i międzynaro
dowych.

Program ten przewiduje 
akcję na rzecz podniesienia 
płac, położenia kresu rządo
wej polityce podwyższenia 
cen żywności, reformy sy
stemu podatkowego i zmniej 
szenia zysków przedsiębior
stw w celu obniżenia cen na 
rynku wewnętrznym i zagra
nicznym. Dalej program wy 
mienia następujące żądania:

Rozwój handlu między 
Wschodem a Zachodem, znie
sienie ograniczeń narzuco
nych w tej dziedzinie przez 
USA i podjęcie rokowań han 
dlowych z krajami nie nale
żącymi do strefy dolarowej;

całkowite uznanie Chiń
skiej Republiki Ludowej i do 
puszczenie jej do ONZ, co 
przyczyni się do ustanowie
nia normalnych stosunków 
handlowych między Chińską 
Republiką Ludową a innymi 
krajami;

V losowanie 
obligacji NPRSP 

zakończone

święcać nadal wszystkie swe 
twórcze siły wielkiej spra
wie zbudowania komunizmu 
w Kraju Rad.

Słowa te powitali zebrani 
długotrwałymi oklaskami.

Deputowany Kiziurin ogła
sza, że pierwsza sesja Rady 
Związku Rady Najwyższej 
ZS"R została otwarta.

Deputowani wybierają Alek 
sandrta Wolkowa przewodni
czącym Rady Związku. Za
stępcami przewodniczącego 
wybrani zostali deputowani: 
Nikifor Kalczenko, Aleksan
der Lebiediew, Wasilij Mza- 
wanadze i Zaure Omarowa.

Deputowany Patoliczew 
proponuje w imieniu Rady Se 
niorów następujący porządek 
dzienny:

USA zapowiadają 
bezpośrednią agresje w Indochinach

Sesja Rady Najwyższej ZSRR 
rozpoczęła obrady

„Dla uczczenia II Zjazdu 
partii pędjęliśmy wiele zo
bowiązań zmierzających do 
uzyskania większej wydajno
ści z ha — piszą w liście do 
redakcji członkowie spółdzlel 
ni produkcyjnej w Osiekach 
(pow. Koszalin). Obecnie, po 
jeszcze bardzi.ej dokładnym 
przeanalizowaniu naszych mo 
żliwości, postanawiamy zobo 
wiązania te podwyższyć! A 
więc postanawiamy zwięk
szyć wydajność żyta z ha za 
miast o 1,5 q — o 2 q, psze
nicy zamiast o 1 q — o 1,5 q, 
jęczmienia zamiast o 1,5 q — 
o 2 q i owsa zamiast o 1,5 q 
— również o 2 q. Podniesie
my także plony buraka cukro 
wego o 20 q z ha i ziemniaków 
o 20 q z ha.

Zapewniamy, że nie będzie 
my szczędzili wysiłków, aby 
zobowiązania nasze, podjęte 
na cześć radosnego święta lu
dzi pracy — 1 Maja, wykonać 
z honorem".

W ODPOWIEDZI NA APEL 
IRENEUSZA ŚWIĄTKA.

Dla godnego uczczenia śwlę 
ta 1 Maja cenne zobowiąza
nia długofalowe podjęli: trak
torzysta PGR — Brusno A- 
dolf Gez i jego pomocnik Ka
zimierz Stefanowicz.

Na ciągniku m-ki „Ursus' 
przepracują oni w okresie 3

także otaczać opieką organi
zacyjną i polityczną 6 gospo
darzy indywidualnych w 
swojej gromadzie oraz ob
jąć szefostwo nad gromadą in 
dywidualną Paproty. Organi 
zować tam zebrania, rozmo
wy indywidualne oraz za
praszać chłopów do spół
dzielni dla dzielenia się do
świadczeniami i w ogóle słu 
żyć im wszelką radą i pomo
cą gospodarczą i organizacyj 
ną dla wykazania wyższości 
gospodarki zespołowej, dla 
dopomożenia w założeniu 
tam spółdzielni produkcyjnej.

Spółdzielcy zobowiązali 
się wszelkie należności i za
dłużenia wobec państwa spła 
cać regularnie w oznaczo
nym terminie.

Do zobowiązań spółdziel
ców włączyła się także bry
gada traktorowa POM tow. 
Bogdana Tworka oraz agro
nom rejonowy Bazyli Łap- 
czuk i instruktor Wydziału 
Politycznego POM tow. Ste
fan Zając, postanawiając wy
konywać w terminie wszyst
kie umowy zawarte między 
POM a spółdzielnią produk
cyjną, dbać o wysoką jakość 
wykonywanej pracy, nieść 
wszelką pomoc agrotechnicz
ną i polityczną w większym 
niż dotychczas stopniu.

Spółdzielnia produkcyjna 
„Nowa Droga" w Bartolinie 
wezwała do podejmowania 
podobnych zobowiązań na 
cześć 1-Maja wszystkie spół 
dzielnie produkcyjne woje
wództwa koszalińskiego.

zaprzestanie polityki woj
ny i ciemiężenia narodów ko
lonialnych, co stworzy pod
stawy do ustanowienia przy
jaznych stosunków i rozsze
rzenia handlu między Wielką 
Brytanią a wszystkimi po
zostałymi narodami.

Rezolucja w sprawie ko
lonialne’ zdecydowanie potę
pia wojny prowadzone przez 
imperializm amerykański w 
Kenii i na Malajach oraz 
reakcyjny sojusz zawarty 
między imperializmem brytyj 
skim i amerykańskim w celu 
wzmożenia wyzysku ko’onii, 
sojusz, który przekształca sa 
mą Wielką Brytanię w półko
lonię imperializmu amery
kańskiego.

Do nowego komitetu wy
konawczego w składzie 40 o- 
sób weszli m. in.: Pollitt, 
Dutt, Gallacher, Gollan, Mat- 
thaws, Karrigan, Moffat, Ben 
net, Piratin.

Jak wynika ze sprawozda
nia Komisji Mandatowej, w 
obradach zjazdu uczestniczy
ło 617 delegatów z głosem de 
cydującym i 41 delegatów z 
głosem doradczym, w tym 
15 proc, kobiet, 138 osób ze 
stażem partyjnym ponad 
15 lat. 303 delegatów, robot
ników przemysłu ciężkiego, 
52 delegatów — robotników 
przemysłu lekkiego.

Przemówienie końcowe wy 
głosił Camphell.

(Dokończenie z 1 str.) 

raz ściślej siły pokoju, de
mokracji i socjalizmu.

Wybory do Rady Najwyż
szej, które odbyły się 14 mar 
ca — mówi Kiziurin — były 
nowym wspaniałym wyrazem 
wielkiej jedności partii komu 
nistycznej, rządu i narodu ra 
dzieckiego. Ponad 12o milio
nów osób, tj. prawie cała do
rosła ludność Związku Ra
dzieckiego, głosowało jedno
myślnie na kandydatów bloku 
komunistów i bezpartyjnych. 
Naród radziecki zaaprobo
wał tym samym politykę par 
tii komunistycznej, jej dzia
łalność i plany na przyszłość 
oraz dał wyraz temu, że jest 
stanowczo zdecydowany po-

Ludzie pracy wcielają w życie 
wskazania II Zjazdu PZPR

Dla uczczenia 1 Maja
RZS im. „Nowa Droga“ w Bartolinie pow. Sławno 
podjął dodatkowe zobowiązania

PLAN zob ow. przedzjazd. zobow. 1-Majowe
1. buraki pastewne 400 q 430 q 500 q
2. buraki cukrowe 342 q 360 q 380 q
3. ziemniaki 130 q 140 q 160 q

NOWY JORK. Prasa ame
rykańska opublikowała o- 
świadczenie pewnej „wysoko 
postawionej osobistości", że 
Stany Zjednoczone gotowe są 
wysłać do Indochin swe woj
ska, o ile Francja zaprzesta
nie tam walki.

Wkrótce po opublikowaniu 
wspomnianego oświadczenia, 
agencje zachodnie dowiedzia
ły się, iż jego autorem byl 
wiceprezydent USA — Ri
chard Nixon.

Opinia publiczna na Zacho
dzie ocenia wypowiedź wice
prezydenta Nixona jako jesz
cze jeden dowód, że koła rzą
dzące USA nie chcą dopuścić 
do zakończenia wojny w In
dochinach i dążą do storpedo-

W Polskich Zakładach Op
tycznych w Warszawie do 
zorganizowanego przez korni 
tet partyjny zakładów punk
tu konsultacyjnego zgłasza się 
codziennie wielu robotników 
i pracowników z zapytaniami 
dotyczącymi poszczególnych 
zagadnień i problemów oma
wianych na II Zjeździe. W po 
koju, w którym znajduje się 
punkt konsultacyjny, często 
rozwijają się ożywione dysku 
sje. Robotnicy wysuwają wów 
czas różne projekty, jak u- 
sprawnić produkcję, ożywić 
pracę zakładowej organizacji 
związkowej itp. Robotnica Ja 
nowska, rozmawiając z współ 
towarzyszami pracy na punk 
cie konsultacyjnym o poszcze
gólnych zagadnieniach wysu
niętych przez II Zjazd, poru 
szyła m. in. zagadnienie u- 
sprawnienia działalności za
kładowego OZR. „Naszym za
daniem. robotników — powie
działa ona m. in. — jest sta 
le usprawniać swą pracę 1 
podnosić jej wydajność drogą 
stosowania coraz lepszych i 
wydajniejszych metod. Zada
niem administracji naszego za 
kładu i naszej rady zakłado
wej jest m. in. troska o stwo 
rżenie nam jak najlepszych 
warunków bytowych i socjal
nych. No. kierownictwo na
szego OZR-u nie wykorzysta
ło dotychczas wszystkich mo 
żliwości zaspokojenia naszvch 
potrzeb i żądań. M. in. nowin- 
nn ono jak najszybciej zorga 
nizować ruchome bufety, co 
pozwoli nam łatwiej zaonatry

PLAN tobow. przedzjazd. zobow. 1-Majowe
1. żyta 13 q 14 q 15 q
2. pszenicy 20 q 21 q 22 q
3. owsa 18 q 19 q 20 q
4. jęczmienia 23 q 21 q 25 q

PEKIN. Z Phenianu dono
szą, że w dniu 19 kwietnia de 
legacja Koreańskiej Republi
ki Ludowo - Demokratycznej 
z ministrem Spraw Zagra
nicznych Nam Irem na czele 
opuściła Phenian udając się 
do Genewy na konferencję, 
której obrady rozpoczną się 

poniedziałek 26 kwietnia.

Północna część lotniska 
w Dien Bień Fu zajęła 
przez Wietnamskie 
Wojska Ludowe

PEKIN. Wietnamska Agen
cja informacyjna donosi, że 
16 bm. Wietnamskie Wojska 
Ludowe otoczyły w rejonie 
Dujen - Na. w odległości 80 
kilometrów na północny-za
chód od Tai - Bin, 5 zmoto
ryzowany pułk fraricuski. Nje 
przyjaciel stracił przeszło 
200 ludzi. W odległości 50 km 
na wschód od Plei - Nu Wiet
namskie Wojska Ludowe oto 
rzyły francu ką kolumnę sa
mochodową. Zniszczono 31 sa 
mochodów ciężarowych.

W pobliżu Dien Bień Fu 
Oddziały Ludowe rozgromiły 
3 kompanie nieprzyjacielskie. 
Północna część lotniska w 
Dien Bień Fu znajduje się w 
rękach Wojsk Ludowych.

Spółdzielcy z Osiek rozszerzają 
przedzjazdowe zobowiązania

WARSZAWA. Ludzie pracy, omawiając uchwały i wska
zania II Zjazdu PZPR i analizując dotychczasową pracę 
swych przedsiębiorstw, wska zują na istniejące niedoma
gania i radzą nad sposobami ich usunięcia.



Tynkowanie 
metra kwadr, muru 

tańsze o ok. 1 zł
Mechaniczna tynkownlce krajo

wej produkcji w coraz większych 
ilościach dostarczane są na nasze 
budowy. Dzięki skonstruowaniu 
specjalnej tzw. końcówki przy me 
chanlcznych tynkownlcach, oko
ło SO proc, robót tynkarskich wy 
konywane jest bez używania Im
portowanych sprężarek. Wyelimi
nowanie sprężarki, której koszt 
eksploatacji w ciągu miesiąca (pa 
llwo 1 obsługa) wynosi około 12 
tys. zł., pozwoliło już obecnie na 
uzyskanie pbważnych oszczędno
ści. Jak wykazały obliczenia dzlę 
kl stosowaniu sprzętu bezsprę- 
żarkowego koszt otynkowania 
1 m* muru obniżony został o oko 
io 1 zł. Tak więc tynkowanie 
wnętrz budynku mieszkalnego o 
40 Izbach — dzięki używaniu bez 
sprężarkowego sprzętu, jest niższe 
o ok. 4 tys. zł.

Obecnie na wielu budowach m. 
In. w mieście Nowe Tychy 1 w 
woj. krakowskim prowadzone 
jest szkolenie tynkarzy, którzy 
już w najbliższym czasie przystą 
plą do robót na sprzęcie bezsprę- 
żarkowym. Plany przewidują, że 
w br. sprężarki zostaną całkowi
cie wyeliminowane przy pracach 
tynkarskich.

Przed III Kongresem Związków Zawodowych

Biurokratyzm największym wrogiem 

współzawodnictwa
Współzawodnictwo pracy - metoda budownictwa socjalistycz

nego — zapuściło już u nas głęboko korzenie. Polska klasa ro
botnicza i cały lud pracujqcy raz po raz - ostatnio w czynie 
przedzjazdowym i w Czynie 1-Majowym - udowadniają jak bli
ska im jest idea socjalistycznego współzawodnictwa.

w porę podchwycić i poprzeć 
inicjatywę załogi, nadać jej 
właściwy kierunek, zorgani
zować kontrolę wykonania zo 
bowiązań sprawowaną przez 
robotników, przez poszcze
gólne grupy związkowe. Pod 
politycznym kierownictwem 
komitetu zakładowego, ciesząc 
się wszechstronnym i kon
kretnym poparciem admini
stracji, współzawodnictwo 
nabrało w ZPB im. Marchlew 
skiego wielkiej siły. Zrodzi
ły się nowatorskie metody 
pracy, które spopularyzowa
no 1 upowszechniono.

Oczywiste i widoczne dla 
każdego fakty nie przeczą jed 
nak temu, że organizacja 
współzawodnictwa w licznych 
naszych zakładach cierpi na 
szereg niedomagań, a miano
wicie biurokratyzm, efekciar
stwo i pustosłowie, nie jest 
wolna od papierkowości i ad
ministracyjnych nawyków — 
od zjawisk wręcz przeciw
stawnych i istocie, i treści | 
tego patriotycznego ruchu. Te 
właśnie niedomagania osłabia 
ją twórczą inicjatywę załóg, 
są jak chwasty pleniące się 
w pięknym, dorodnym zbożu.

Zastanówmy się: skąd wy
rasta i gdzie jest źródło so
cjalistycznego współzawodni
ctwa? I z drugiej strony — 
co ma ono wspólnego z zasto 
sowaną niedawno praktyką 
w roszarni Białogard, gdzie 
zobowiązania „podjęte" zo
stały przez administrację i ra 
dę zakładową w gabinecie dy
rektora?

Świadomość prostych ludzi, 
że Polska jest ich państwem, 
że losy Polski rozstrzygają 
o ich losach — oto najgłęb
sze źródło, skąd tryska ener
gia i zapał klasy robotniczej 
pragnącej walczyć o zwiększę 
nie i polepszenie produkcji. 
Ludzie pracują u nas dla sie
bie i dla swojego kraju — z 
tego podstawowego faktu ro
dzi się ich polityczna i pro
dukcyjna aktywność. Świa
domość ta pomnożona przez 
zdrową ambicję przodowania 
nadaje współzawodnictwu do 
datkowe, przyciągające walo
ry. Sprawia, że ruch ten słu
ży ojczyźnie, a więc sprawie 
każdego z nas oraz każdemu 
współzawodniczącemu od
dzielnie — podnosi jego za
robki i czyni zadość osobiste
mu pragnieniu przodowania.

Jest rzeczą oczywistą, że 
wspomniany już wyżej sposób 
organizowania współzawod
nictwa zza biurka dyrekcji 
roszarni Białogard pozostaje 
z tym wszystkim w rażącej

sprzeczności. Współzawodni
ctwo narzucone z góry, a nie 
zrodzone z inicjatywy samych 
robotników, z ich przekona- 
nia, woli i ambicji przodowa
nia, opierające się na danych 
opracowanych w biurze, a nie 
na możliwościach wykrytych 
przez załogi, nie jest w sta
nie zmobilizować robotników. 
Staje się pustą formalnością, 
biurokratycznym zabiegiem. 
Zamiast rozpalać szlachetną 
rywalizację gasi ją i przydu- 
sza, nie mówiąc już o tym, 
że z reguły nie przynosi za
mierzonych wyników produk
cyjnych.

Kiedy o współzawodnictwie 
rozstrzyga się bez udziału za 
łogi przestaje ono być wyra
zem osobistej postawy współ 
zawodniczących, którzy — a 
jest to nieuchronne w takim 
wypadku — nie poczuwają się 
do odpowiedzialności za wy
konanie zobowiązania. Z pięk 
nej inicjatywy zostają szcząt- 

| ki — żer dla wroga, który 
chwyta się tego dla uprawia
nia swej brudnej, antyludo- 
wej roboty, dla dyskwalifiko 
wania i dyskredytowania te
go szlachetnego ruchu.

Od pamiętnej inicjatywy 
budowniczego Polski Ludowej 
Wincentego Pstrowskiego, mi 
nęło już u nas kilka lat i w 
ciągu tego niedługiego okresu 
socjalistyczne współzawodni
ctwo poważnie się u nas roz
winęło. Wystarczy wejść do 
fabryki, aby przekonać się, 
że współzawodnictwo to po
tężna broń, którą włada lud 
pracy.

Udoskonalić, wyostrzyć tę 
broń, dać ją do ręki wszyst
kim robotnikom — oto pilne 
zadanie. Aby zwycięsko wy
konać plan 6-letni, aby wy
konać zadania postawione 
przed narodem przez II Zjazd 
PZPR, osiągnąć wydatny 
wzrost poziomu życiowego 
mas pracujących „związki za 
wodowe — jak głosi uchwała 
Komitetu Centralnego — po
winny ze zdwojoną energią 
zwalczać jaskrawe wypacze
nia hamujące rozwój współ
zawodnictwa, pogoń za pa
pierkowymi, formalnymi efek 
tami bez pokrycia w życiu, 
wszelkie próby bezdusznego 
i administracyjnego wysuwa 
nia zobowiązań, bez odwoła
nia się do świadomości zało
gą, kampanijność we współ
zawodnictwie itp.".

Chodzi o to, aby kierując 
się najlepszymi wzorami orga 
nizowania współzawodni
ctwa, zarówno naszymi jak 
i radzieckimi, zdecydowa-

PARTIA nasza przywiązu
je ogromną wagę do 
rozwoju współzawodni

ctwa pracy. Poświęca mu 
wiele uwagi uchwała Komite
tu Centralnego o pracy związ 
ków zawodowych, która mię 
dzy innymi głosi: „Związki 
zawodowe powinny wszech
stronnie pobudzać i rozwijać 
twórczą inicjatywę produk
cyjną robotników, majstrów, 
techników i inżynierów — so
cjalistyczne współzawodni
ctwo w walce o wykonanie 
planów gospodarczych, o sta
ły wzrost wydajności pracy, 
o oszczędność surowców i pa
liwa, o obniżkę kosztów wła
snych, o wysoką jakość pro
dukcji, gdyż jest to główna 
metoda budowy socjalizmu, 
wiodąca do wzrostu stopy ży
ciowej mas".

Partia nasza uczy, że kie
rować masami, to znaczy wy
jaśniać, przekonywać i wycho 
wywać masy, że głównym o- 
rężem w walce o nieustanny 
wzrost świadomości i aktyw
ności naszego społeczeństwa 
jest praca polityczna. Praca 
ta jest podstawową dźwignią 
świadomego i aktywnego u- 
działu mas robotniczych we 
współzawodnictwie.

Znajduje to stałe potwier
dzenie w codziennej pracy se
tek fabryk i przedsiębiorstw. 
Przykładem mogą być ZPB im. 
Marchlewskiego w Łodzi, któ 
re z ostatniego miejsca w 
przemyśle włókienniczym wy
szły na pierwsze. Dzięki ży
wej, energicznie prowadzonej 
pracy politycznej, w fabryce 
tej zobowiązania rodzą się w 
grupach związkowych z ini
cjatywy samych robotników. 
Poszczególne ogniwa organi
zacji związkowej umieją tam

Gromada przed dniem gotowości
do walki ze stonką

Na dzień 22 kwietnia wyzna 
czony został dzień gotowości 
do walki ze stonką - najgroź
niejszym szkodnikiem naszych 
ziemniaków.

W gromadach powołano do 
pomocy sołtysowi gromadzkie
go przodownika Ochrony Ro
ślin. Organizuje on ekipę te
chniczną, i pilnuje jej prze
szkolenia, tak, by poznała 
ona sposoby niszczenia stonki 
oraz użycie aparatów. Na 
dzień gotowości działanie 
aparatów powinno być do
kładnie sprawdzone. Jedno
cześnie w gromadzie stworzyć 
należy magazyn czy po prostu 
zamykany schowek dla prze
chowania aparatów i środków 
chemicznych, które są prze
ważnie trujące.

Niemniej ważną czynnością 
przodownika jest powołanie li
cznej ekipy poszukiwaczy ston 
ki i przeszkolenia ich. Imienne 
wykazy zarówno członków eki
py technicznej, jak i poszuki
waczy należy przesłać do 
GRN.

Wszędzie tam, gdzie w 
r. ub. były zwarte czy też 
punktowe ogniska stonki - na 
leży jak najwcześniej założyć 
poletka chwytne obsadzając je

roszczonymi ziemniakami. Cho
dzi bowiem o to, by ziemniaki 
te wzeszły jeszcze przed wyro
jeniem się szkodnika i stały 
się dla niego przynętą. Przo
downik powinien dopilnować, 
czy poletka zostały właściwie 
założone, a ich wykaz należy 
złożyć instruktorowi Ochrony 
Roślin w GRN.

Również tom, gdzie w roku 
ubiegłym były zwarte ogniska 
stonki, a w jesieni nie przepro 
wadzono dezynfekcji gleby, na 
leży ją przeprowadzić w okre
sie wiosennym i to jeszcze 
przed obsiewem pól nową 
rośliną.

Niezmiernie ważna dla sku
tecznego zwalczania stonki 
jest sprawa walki z samosie- 
wami ziemniaków na byłych 
polach ziemniaczanych, nawet 
tam gdzie nie było ognisk 
stonki. Samosiewy bowiem 
szybko rosną, często szybciej 
niż ziemniaki z poletek chwyt
nych I wobec tego łatwo ścią
gają na siebie wyrojone owa
dy. Podobne samosiewy, osło
nięte przez rosnące zboże, 
łatwo jes( przeoczyć podczas 
lustracji i dlatego też stać się 
one mogą rozsadnikami ston
ki

Pierwsza - tzw. wstępna lu
stracja - ma właśnie na celu 
przegląd poletek chwytnych 
oraz wykrywanie i niszczenie 
samosiewów.

Przód dniem gotowości do 
walki ze stonką powinno się 
odbyć w każdej wsi zebranie 
gromadzkie poświęcone akcji 
przeciwstonkowej. Na takim ze 
braniu należy wskazać chło
pom na niebezpieczeństwo, ja 
kie grozi plantacjom ziemnia
czanym przez źle lub niedo
kładnie przeprowadzoną akcję 
prreciwstonkową.

Aby jednak akcja przeciw- 
stonkowa przyniosła pełne re
zultaty, musi być należycie 
kontrolowana przez gminnych 
i powiatowych pełnomocników 
do walki ze stonką oraz przez 
pracowników aparatu Ochrony 
Roślin. Rady narodowe nie po 
winny więc obarczać persone
lu Ochrony Roślin poboczny
mi pracami. Chodzi również o 
dostarczenie przez POM-y i 
GOM-y należycie sprawdzo
nych aparatów do walki ze 
stonką, o dostateczne zaopa
trzenie spółdzielni gminnych 
w preparaty chemiczne.

B. B.

nie wyeliminować z naszych 
fabryk i przedsiębiorstw 
wszelkie próby zastępowania 
przez niektórych działaczy 
związkowych robotniczej ini
cjatywy biurokratyczną ruty
ną. Chodzi o to, aby cały ak
tyw związkowy zrozumiał, 
że kluczem do uzdrowienia i 
dalszego rozwoju współza
wodnictwa jest ścisła więź 
z masami robotniczymi, zna
jomość ich pragnień, bolączek 
i trudności, pomoc w ich 
rozwiązywaniu, usilna praca 
wychowawcza, wyjaśniająca, 
pobudzająca i rozwijająca 
zdolności twórcze i zapał kla
sy robotniczej. Chodzi o to, 
aby socjalistyczne współza
wodnictwo w całej pełni sta
nowiło braterską pomoc ze 
strony przodujących dla pozo
stających w tyle w celu osiąg 
nięcia ogólnego postępu. Od 
tego zależy w jakim stopniu 
współzawodnictwo pozwoli 
nam uczynić nasze życie radoś 
niejszym i zasobniejszym, a 
naszych ludzi szlachetniejszy 
mi i lepszymi.

W. Poleski

Setny statek pełnomorski 
zbudowany przez 

Polski Przemysł Okrętowy

Ostatnio w Stoczni Gdańskiej został spuszczony na wodę sta
tek pełnomorski typu węglowle . Jest to setny statek zbudowa 
ny po wojnie przez polski prze ,.ysl okrętowy.

Statek ten został wykonany p zedtermlnowo przez załogę 
Stoczni Gdańskiej, w ramach zobowiązań dla uczczenia II Zja
zdu PZPR.

Na zdjęciu: setny statek w kanale wyposażeniowym w Stocz
ni Gdańskiej. (Fot. CAF)

Kilka słów o upadkach prosiąt w zespo'e PGR Biały Bór

Skończyć z liberalizmem
Zootechnik zespołu PGR 

Biały Bór inż. Henryk Nadol- 
ski odwiedził w dniu 23 stycz 
nia br. gospodarstwo Długie, 
powiedział się przy okazji, 
że w gospodarstwie tym pa- 
dło w ostatnich dniach 15 
warchlaków. Fakt ten nie 
wzbudził u niego większego 
zainteresowania, ani zaniepo
kojenia. Nie przeanalizowano 
dogłębnie przyczyn, ot, prze
szło się nad tym do jjorządku 
dziennego. Alarm wywołało 
dopiero miesięczne sprawoz
danie PGR Długie — w stycz
niu padły 52 warchlaki. Na 
środki zapobiegawcze było już 
wówczas za późno. Po zbada
niu sprawy okazało się, 
że chlewmistrz Józef Ba
ranowski dopuścił do kar
mienia trzody chlewnej 
tylko raz dziennie, do zadawa 
nia zimnej karmy i wody, że 
kierownik gospodarstwa nie 
starał się o regularne zaopa 
trywanie chlewni w paszę. 
W stosunku do winnych nie 
wyciągnięto jednak żadnych 
wniosków.

W gospodarstwie Stopno, w 
styczniu i lutym urodziło się 
37 prosiąt, padło natomiast 
75 prosiąt i warchlaków. Du
że upadki zanotowano także 
w tym okresie w chlewni ma 
cierzystej w Swlerszczewie. 
Analiza Zjednoczenia PGR 
Szczecinek wykazała, że w 
zespole Biały Bór bezwzględ 
ne upadki (upadki w stosunku 
do urodzeń) wynosiły: w sty
czniu — 178 proc., w lutym 
494 proc. (!) Dla likwidacji u- 
padków. Zjednoczenie nakaza
ło niezwłoczne zastosowanie 
szeregu środków zapobiegaw
czych, jak np. lepsze zaopa
trzenie chlewni w ściółkę, za 
łożenie prycz drewnianych, 
dokarmianie prosiąt, zadawa
nie ciepłej paszy,'izolacja i 
specjalna opieka nad sztuka
mi chorymi i niedorozwinię
tymi — karmienie ich 4 razy 
dziennie, wprowadzenie dyżu 
rów nocnych w chlewni itp. 
Były to podstawowe zalece
nia, które w wielu gospodar
stwach są w okresie zimo
wym normalnie stosowane, i 
o których wydawałoby się 
nie potrzeba przypominać.

Wkrótce odbyła się w ze
spole odprawa kierowników 
gospodarstw i aktywu. Sze
roko przedyskutowano na 
niej problem licznych upad
ków oraz postanowiono na
tychmiast zastosować wska
zane środki zaradcze. Wyniki 
nie dały na siebie długo cze
kać. W marcu procent bez
względnych upadków zmniej
szył się do 19 procent, w kwie 
tniu następuje dalsza popra
wa. Okazało się, że przy więk 
szej trosce obsługi, kontroli i 
pomocy ze strony kierowni
ków gospodarstw i zespołu, 
w poważnym stopniu można 
było zmniejszyć padnięcia.

W 1953 roku zespół PGR 
Biały Bór nie wykonał w 
większości wskaźników pla- 
n$w produkcji zwierzęcej. Naj

gorzej było właśnie z odho- 
dowaniem prosiąt. Plan na 
tym odcinku wykonanano za 
ledwie w 45 procentach. Kie
rownictwo zespołu nie wy
ciągnęło żadnych wniosków z 
katastrofalnego etanu hodo
wli i nie poczyniło prawie 
żadnych kroków, ażeby uzdro 
wić gospodarkę hodowlaną. 
Co gorsza, hodowla traktowa 
na była nadal po macoszemu.

Czy można było spodziewać 
się lepszych wyników, kiedy 
mimo rażącego marnotraw
stwa mienia państwowego, 
jak stwierdza nasz korespon
dent tow. Górecki — Komitet 
Zespołowy partii w I kwar
tale br. ani razu nie analizo 
wał na swym posiedzeniu 
sprawy rozwoju hodowli i u- 
padków. Nie zajmowały się 
wcale tym zagadnieniem od
działowe organizacje partyj
ne. W rezultacie członkowie 
partii przechodzili przeważ
nie obojętnie obok licznych 
wypadków strat, nie alarmo
wali zawczasu kierownictwa 
partyjnego i zespołowego, r.Ie 
demaskowali szkodników i 
nierobów.

Czy można było osiągnąć 
lepsze wyniki w hodowli, kie 
dy dyrektor zespołu tow. Ed
mund Kopkowski osobiście 
bardzo mało interesował się 
tą sprawą i wykazywał tole
rancyjny stosunek do osób, z 
winy których powstawały 
szkody. Zjednoczenie PGR 
Szczecinek poleciło obciążyć 
winnych za padnięte sztuki. 
Polecenia tego w zespole Bia
ły Bór nie wykonano. Bo.... na 
wytłumaczenie wynajdywano 
szereg „przyczyn obiektyw- 
nych‘‘: ostra zima, brak od
powiednich budynków, ogólny 
bałagan w zespole, trudności 
kadrowe itp, itp. Ale obiek
tywnymi przyczynami nie by
ły chyba fakty dawania po
karmu raz dziennie i to w 
dodatku zimnego, a nieraz su
chego, niedopilnowanie wy- 
proszeń i powodowanie zagry 
zienia prosiąt przez macio
ry, niezabezpieczenie chlewni 
na zimę, zaniedbywani^ 
swych obowiązków przez ob
sługę chlewni i kierowników 
gospodarstw. Z tym liberali
zmem trzeba skończyć. Winni 
muszą odpowiadać material
nie za wyrządzone państwu 
straty.

Wśród kadry hodowlanej pa 
nuje duża płynność. W ciągu 
roku zmienili się prawie 
wszyscy pracownicy zatrud
nieni w produkcji zwierzęcej. 
Niektórzy brygadz'ści zmie
niali się 3 — 4 razy, a w 
Swlerszczewie jest już piąty 
z kolei chlewmistrz. Świad
czy to, że organizacje partyj
ne i związkowe nie potrafiły 
odpowiednio wychować robot 
ników, wpoić przekonanie, źe 
są gospodarzami pegerowskiej 
ziemi nie potrafiły związać 
ich silnie z gospodarstvjMM 
Nie stworzono

J ——

zatroszczono się należycie o 
ich warunki socjalno-bytowe. 
Brak pracy politycznej powo
dował też minimalną frek
wencję na szkoleniu zawodo
wym brygadzistów, wynoszą
cą przeciętnie 30 proc. A zda 
rżało się, że na szkolenie 
przychodziło nieraz dwóch 
brygadzistów. I nad tym, ml 
mo alarmów zootechnika, dy 
rekcja przechodziła również 
do porządku dziennego.

— Zootechnik zespołowy za 
mało nas odwiedza — uskar
ża się kierownik PGR Przy- 
byradź, tow. Stanisław Wójt 
kiewicz. Mamy w zespole pra 
wie samych inżynierów, ale 
mało oni nam pomagają. Przy 
jeżdżają dopiero wtedy, gdy 
muszą.

I dlatego słusznie skrytyko 
wano na zebraniu partyjno - 
zetempowgkim służbę zootech 
niczną za pracę zza biurka i 
brak odpowiedniego nadzoru 
i instruktażu w terenie. Zbyt 
słaba łączność z gospodarst
wami w miesiącach zimowych 
odbiła się bardzo ujemnie na 
stanie hodowli.

Co trzeba zrobić, aby do 
końca roku nadrobić straty 
i w pełni wykonać plan odcho 
wu prosiąt?

Przede wszystkim organizd 
cje partyjne winny poczuć się 
prawdziwym gospodarzem 
PGR-u, zwiększyć aktywność, 
bojowość i czujność, syste
matycznie pracować politycz
nie z załogami. Trzeba stwo
rzyć stałe brygady hodowla
ne, wciągnąć do nich najlep
szych pracowników i przy
dzielić im na stałe określoną 
ilość inwentarza, za który bę 
dą odpowiedzialni. Należy za
pewnić chlewmistrzom więk
szą pomoc, kontrolę zootech
niczną i weterynaryjną!, bie
żąco analizować wykonawst
wo planów i natychmiast usu 
wać dostrzeżone niedociągnię 
cia, dopilnować przestrzega
nia podstawowych zasad hl 
gieny i profilaktyki, rozwipąć 
współzawodnictwo pracy. 
Trzeba wreszcie skończyć z H 
beralizmem w stosunku do 
winnych padnięć inwentarza.

(R)

Więcej pięknych 
wózków dziecięcych

S wózków dziecięcych ponad 
plany dzienne w styczniu, 12 wói 
ków ponad plany dzienne — w 
lutym, s II - ponad plany dzień 
ne blet. miesiąca — oto postępy 
w pracy załogi Zakładów w 
SsczytneJ Śląskiej, woj. wrocław 
skie. Załoga ssczytnlcklej fabry
ki nie tylko coraz bardziej zwlęk 
sza produkcje wózków, o które 
nieustannie dopominają się hur
townie „Argedu“ w Warszawie, 
Bytomiu, Wrocławiu 1 Innych 
miastach; mistrzowie, technicy t 
robotnicy starają się nieustannie 
polęjrszat Jakofó produkcji 1 wó«- 
ka^l||^wat coraz piękniejszy 

nęti-zny. Ostatnio la
ików lakierowanych, «a- 
fetnlckle rozpoczęły »r 
■w, •••*-.— --Jysskle
■zętcl metalowe 
Knlacym niklem.



ZMP-owcy w kampanii siewnej (II)

O lepsze kierownictwo aktywem pracującym na wsi
Tylko nieliczne koła ZMP 

obejmują szefostwo nad POM, 
wyjeżdżają na wieś z grupami 
agitatorów, zespołami arty
stycznymi i sportowymi.

Słaba praca aktywu i nie
dostateczna pomoc młodzieży 
robotniczej, są poważnymi 
źródłami niewłączenia się w 
pełni kół i członków organi
zacji na wsi do walki o spra 
wne i szybkie przeprowadze
nie siewów.

Organizacje i instancje par 
tyjne także ponofizą tu część 
winy. Niedostatecznie poma
gają one ZMP, za mało kon
trolują, za mało wymagają od 
członków partii pracujących 
w organizacji. A przecież bez 
politycznego kierownictwa 
partii, ZMP nie może prawi
dłowo wykonywać swoich za
dań, należycie mobilizować 
młodzież wiejską do bitwy o 
wysokie urodzaje.

KAMPANIA SIEWNA 
JEST WALKĄ KLASOWĄ

Ta walka obejmuje także 
młodzież i trzeba jej pomóc w 
wykrywaniu 1 unieszkodliwia 
niu wroga.

ZMP-owcy z Koszalina, 
Słupska, Białogardu, aktywi
ści zarządów powiatowych: 
przeczytajcie i wyciągnijcie 
dla siebie wnioski.

W zespole PGR Kołobrzeg 
unieruchomiono 10 traktorów 
rozkręcając skrzynki biegów.

W PGR Karścino i Ostre 
Bardo skradziono koło od

kombajnu, do Myślina dostar
czono ropę na pół z wodą.

W Człopie, Dygowie i wie
lu innych miejscowościach 
wróg rozpija młodych trakto 
rzystów i członków organiza
cji.

Trzeba więc wzmóc czuj
ność i uczyć czujności, dema
skowania wroga i jego pod
stępnych metod.

TO TRZEBA SZYBKO ZROBIĆ

Zadań jest wiele. Pomów
my o najważniejszych. Prze
de wszystkim usprawnić pra 
cę aktywu i zwiększyć liczbę 
ZMP-owców wyjeżdżających 
na wieś a także wzmocnić po 
moc organizacji robotniczych 
dla wsi.

Czyn 1 Majowy powinien ob 
jąć jak najszersze masy mło 
dzieży wiejskiej, która swy
mi zobowiązaniami przyczyni 
sie do podniesienia produkcji 
rolnej i sprawnego przepro
wadzenia siewów.

Nie wolno zapominać, że 
wzrost aktywności młodzieży 
w kampanii siewnej to naj
lepsza droga do dalszego po 
większenia 6zeregów ZMp o 
najlepszych.

Trzeba uczyć czujności, wy 
czulić koła wiejskie na dzia
łalność wroga.

Zadania te zostaną wykona 
ne jeżeli komitety i organi
zacje partyjne bardziej zain
teresują się sprawami ZMP 
i lepiej pokierują jego pracą.

(Cz)

Do pracy w 134 gminach, ze 
epołach PGR i POM-ach na 
okres kampanii siewnej skie 
rowano według informacji 
ZW ZMP 99 proc, pracowni
ków aparatu ZMP, SP, LPŻ. 
Nam jednak cyfra ta wydaje 
się zbyt optymistyczna. Jesz 
cze bowiem do niedawna za 
dużo było w ZP (a także i w 
ZW) narad, odpraw i zebrań, 
a za mało roboty w terenie 
z podstawowymi ogniwami 
Związku.

Wprawdzie obecnie sytua
cja uległa pewnej zmianie, ale 
wciąż jeszcze za mało pracow 
nicy aparatu przebywają w 
terenie, a przede wszystkim 
za mało jest tam aktywu nie 
etatowego. Sygnały naszych 
korespondentów mówią, te w 
wielu gromadach 1 spółdziel
niach od dawna już nie wldzia 
no towarzyszy z powiatu i 
województwa.

Instancje ZMP-owskie tłu
maczą się brakiem ludzi, 
szczupłością aktywu nieetato
wego. Rzeczywiście trudności 
takie istnieją; jest niechęć do 
wyjazdów na wieś wśród czę
ści aparatu SP, LPŻ, LZS, 
trudności ze strony zakładów 
pracy w zwalnianiu aktywi
stów nieetatowych itp.

Ale z trudnościami tymi u- 
miano sobie poradzić w Zp w 
Wałczu i Kołobrzegu, dlacze
go więc nie można by ich prze 
zwyciężyć np. w Bytowie, 
Słupsku czy Człuchowie?

Załogi licznych zakładów pracy 
naszego województwa podejmują 
wiele cennych zobowiązań na 
cześć Święta Klasy Robotniczej 
1-Maja.

Realizując zobowiązanie 1-Ma- 
jowe załoga Zakładów Przemysłu 
Wełnianego w Ztocieńcu wykona 
plan kwietniowy w 101 procen
tach. Aby zapewnić trwałość tka
nin, pracownicy złocienieckiego 
ZPW podniosą |akość produkcji 
o 1,5 proc. Kierowcy samochodów 
tamtejszych zakładów przejadą w 
kwietniu 4 dni na zaoszczędzo
nym paliwie oraz zwiększą goto
wość techniczną swoich pojazdów 
do 90 procent. Szereg zobowią
zań podjęli również pracownicy 
administracyjni. Przyczynią się one 
niewątpliwie do poprawienia wa
runków bytowych robotników ZPW 
w Złocleńcu. Tak np. wyremonto
wane zostaną do 1 Maja, 3 izby 
mieszkalne dla robotników oraz 
uzupełnione zostaną ochrony przy 
wszystkich maszynach produkcyj
nych.

* • •

Robotnicy załadunkowi tartaku 
nr 2 w Bytowie będą codziennie 
załadowywać 3 wagony materia
łu. Dział mechaniczny wyremontu
je wszystkie wózki potrzebne do 
przewozu tarcicy.

Jak już podawaliśmy załogi 
spółdzielń pracy naszego woje
wództwa podjęły szereg wartośclo 
wych zobowiązań. Dalsze zobo
wiązania podjęła Powiatowa Wie 
lobronżowa Spółdzielnia Pracy 
Usług Różnych „Dźwignia" w By- 
towle. Brygada ślusarzy Czesława 
Wiechy oraz brygada murarska 
Jar.a Mantofla wykończy na 5 dni 
przed terminem budowę cleplar- 
ni przy Państwowym Liceum Peda
gogicznym. Usługowy punkt wul
kanizacyjny wykona na cześć 
1 Maja plan kwietniowy w 108 
procentach, oraz utrzyma rytmi
czność produkcji w ciągu II kwar 
talu br.

Józef Formala wraz ze swoją 
brygadą ukończy remont mecha- 
riczne] piły taśmowej na 3 dni 
przed terminem.

* * •

Realizując sweje zobowiązanie 
1-Majowe, Rejonowa Spółdzielnia 
Pracy w Wałczu otworzy punkt 
konserwacyjno - remontowy w Kra 
jence pow. Złotów. Służyć on bę
dzie mieszkańcom pobliskich wsi. 
Załoga stolarni wykona na 10 
dni przed terminem budowę przy 
ul. Bydgoskiej w Wałczu. Mecha
nicy samochodowi „Odbudowa" 
podniosą wydajność pracy do 150 
proc. Ponadto wykonają oni do
datkowo okucia do podwozia sa
mochodowego.

Pracownicy Spółdzielni Pracy 
Rymarsko - Tapicerskiej włączyli

Nie wystarczy wysłać akty 
wistów na wieś. Najwięcej za 
leży bowiem od tego jak oni 
tam pracują. No, bo jeżeli tow. 
tow. Purczyński i Głowacki 
z Zp w Szczecinku wy
jeżdżają w teren na kil
ka godzin, jeżeli w ZP 
Sławno tow. tow. Jarecka i 
Wilczyńska myślą w tym go
rącym okresie jedynie o tym 
jakby 6ię „urwać" z pracy w 
aparacie, jeśli w człuchow- 
skim Zp zwraca się uwagę 
tylko na to, aby jak najszyb
ciej zakończyć kampanię spra 
wozdawczo - wyborczą, a w 
drawskim cały zarząd z tow. 
Radeckim narzeka na trudno
ści „obiektywne" — to oczy
wiście tacy aktywiści nie wie 
le na wsi w kampanii siew
nej Domogą.

i

SIEWY TO SPRAWA TAKŻE 
MŁODZIEŻY ROBOTNICZEJ

Świadomość tego jest jesz
cze za mała w organizacjach 
robotniczych i to nie tylko w 
kołach, ale i zarządach. W 
Słupsku na przykład w refera 
cie na konferencję miejską 
całkowicie pominięto zadania 
ZMP-owskich organizacji ro
botniczych i szkolnych w wal 
ce o rozwój rolnictwa. Nic 
też dziwnego, że ZMP-owcy z 
tamtejszych zakładów słaby 
biora udział w ekipach łącz
ności i mało pomagają w kam 
panii siewnej na terenie po
wiatu.

się również do Czynu 1-Ma|owe« 
go. Załoga działu galanterii wys 
kona ponad plan do 20 kwietnia 
20 sztuk torebek targowych, a 
robotnicy tapicernl wyprodukują 
ponadplanowo 1 tapczan i 4 
leżanki.

-t •

Józef Glech, krojczy ze Spółs 
dzielni Pracy Szewców, Kamasznl 
ków I Rymarzy w Słupsku postas 
nowił na cześć 1-Maja z zooszczę 
dzonego materiału wykroić 30 
par cholewek na sandałki dzles 
cięce. Załoga Punktu Usługowes 
go Nr 11 podjęła długofalowe 
zobowiązanie: wykonywać prace 
bez żadnej reklamacji.

Załoga Spółdzielni Pracy 
„Odzież" w Stawnie wykona plan 
kwietniowy w 110 procentach w 
wyrobie konfekcji. Załoga punktu 
usługowego tej samej spółdzielni 
w Darłowie przekroczy swój plan 
za bieżący miesiąc o 20 proce '< 
Wśród Indywidualnych zobowląa 
zań, wyróżnia się zobowiązanie 
krawca Mieczysława Ślusarczyka, 
który swój plan kwietniowy wykoś 
na w 130 proc.

,(M

Ogromne rezultaty w osią
ganiu wysokich wyników pro
dukcyjnych w przemyśle przy 
niosło zastosowanie metody 
Kowalowa, które polega na 
szczegółowej analizie poszczę 
gólnych czynności wykonywa
nych przez najlepszych robot
ników w procesie produkcyj
nym i łączenie najlepszych 
sposobów w jedną najbar
dziej ekonomiczną metodę 
pracy.

Metoda Kowalowa mieć mo 
że również szerokie zastoso
wanie w’ rolnictwie, zwłasz
cza w PGR-ach i spółdziel
niach produkcyjnych.

W każdym PGR znajdują 
się przodownicy pracy róż
nych specjalności. Chodzi o 
to, by przez obserwację ich 
pracy uchwycić przodujące 
metody wykonywania poszczę 
gólnych czynności i połączyć 
je w jeden najbardziej wydaj
ny system pracy, który trze
ba rozpowszechnić wśród o- 
gółu pracowników zatrudnio
nych w danej dziedzinie.

CZTERY PRZODOWNICE 
PRACUJĄ

Weżmy dla przykładu czte
ry przodownice pracy z PGR 
Warkocz, w woj. wrocław
skim, które obserwowano 
przy przerywce buraków cu
krowych.

Janina Krawczyk wyrabia
ła przeciętnie 201 proc, nor
my, Helena Kasterka 203 proc, 
normy, Bronisława Podesz- 
wianka i Janina Patacz — 205 
procent normy.

Z obserwacji wynikało, że

Po sąsiedzku...

Trza się brać do odłogów

sposobem. Wynik był natych 
miastowy. W ciągu próbnego 
dnia pracy osiągnęły po 314 
procent normy.

JAK WPROWADZIĆ
METODĘ KOWALOWA

Metoda Kowalowa w rol
nictwie daje szczególnie wy
sokie osiągnięcia w tych 
PGR-ach i spółdzielniach pro
dukcyjnych, gdzie przodow
nicy pracy w wyniku współza 
wodnictwa osiągnęli wysoki 
poziom sprawności w poszczę 
gólnych czynnościach.

Metodę Kowalowa można 
stosować do niemal wszyst
kich prac rolnych.

Pierwszym warunkiem 
wprowadzenia metody Kowa
lowa w gospodarstwie jest 
zrozumienie jej znaczenia 
wśród zespołu. Wiele zależy 
więc od pracy uświadamiają
cej organizacji partyjnej, a w 
PGR-ach — również rady ze
społowej.

Na zebraniach partyjnych i 
związkowych, na naradach 
produkcyjnych trzeba więc sze 
roko omówić cel metody Ko
walowa i sposób jej zrealizo
wania. Kiedy robotnicy zro
zumieją potrzebę zastosowa
nia metody Kowalowa, nale
ży zwołać komisję, która 
zajmie się pracami przygoto
wawczymi i wprowadzeniem 
w życie metody Kowalowa.

Podstawą prac komisji jest 
dokładne zbadanie pracy po
szczególnych przodowników. 
Analizując zebńany materiał, 
nie wolno pominąć warunków 
pracy, gleby, pogody, urzą
dzeń itp. Po ustaleniu najlep 
szych metod wykonywania 
poszczególnych prac w rolni
ctwie, należy umożliwić opa
nowanie ich członkom ze
społu.

Metoda Kowalowa znaj
duje coraz szersze zastoso
wanie w sowchozach i kołcho 
zach radzieckich. Zaczynają 
ją wprowadzać w życie rów
nież i nasze uspołecznione go 
spodarstwa rolne, jak np. 
PGR Strzeszyn i Żydowo.

Jak najszersze zastosowa
nie metody Kowalowa w 
PGR-ach i spółdzielniach pro
dukcyjnych nabiera szczegól
nie wielkiego znaczenia obec
nie, gdy partia i władza lu
dowa postawiły przed rolni
ctwem zadanie szybkiego pod 
niesienia produkcji. Wzrost 
wydajności pracy, jaki zapew 
nia wprowadzenie metody ra
dzieckiego inżyniera, jest jed 
nym z czynników wykonania 
tego zadania.

Wprowadzając w socjali
stycznych gospodarstwach me 
todę Kowalowa, przodująca 
część chłopstwa pracującego 
daje dowód swej wzrastają
cej świadomości, idzie za przy 
kładem klasy robotniczej w 
dążediu do osiągania jak naj 
wyższych wyników produkcyj 
nych, które są warunkiem 
szybkiego wzrostu dobrobytu,

H. Mislurą

rosło to darnią, a skotłowa
ne jak licho.

-T- Oj to niedobrze — za
wołał strapiony Ostrożny.

— Będzie I na to. rada — 
ciągnął Grabiec — właśnie 
do tego potrzebny jest moc
ny dwuskibowlec. Po pro
stu założymy do niego czte
ry nasze szkapy I będziemy 
nim zrzynać zarośnięte 
wierzchy skib. Po takiej ni
by to orce pole wygląda fa
talnie, ale jak się je dobrze 
porznie i zrówna talerzówką, 
to od razu można później 
orać pługiem z przedpłuż- 
kiem. I sprawa gotowa.

— A co będziemy siali— 
spytał Nowacki — bo to z 
tą uprawą ze/dzie nam pew
nie do końca maja?

— Nie będziemy mieli plo 
nu w tym roku — zatrato
wał się Ostrożny.

— Jakto nie będzie plo
nu — poderwał się Grabiec.
— Na paszę zieloną, a prze 
cięż wiecie jak ona jest po
trzebna, wszystko jeszcze 
zdąży wyrosnąć. Możemy za 
siać gęsto słodki łubin, a 
ostatecznie nawet gorzki 
skosić na zielono i domie
szać go do kiszonki. Na sko 
szonym zaoranym łublnlsku 
zasiać żyto. Będzie ot takie
— to mówiąc Grabiec pod
niósł rękę powyżej głowy.

— Wiadomo — potwier
dził Nowacki — żyto po łu
binie zebranym na zielono 
i na odłogu da co najmniel 
20 kw. z ha albo i więcej. 
Ale podobno słonecznik na 
odłogach też doskonale się 
uda/e.

— Nie tylko, te się udale
— mówił Grabiec, — ale 
najlepiej uprawia odłóg, bo 
swymi głębokimi korzenia
mi rozsadza I spulchnia twar 
dq odlogowg glebę. Może
my leszcze siać wvkę, pe- 
luszkę, a nawet grykę, któ
ro siana w końcu maja zda
ły przecież dojrzeć. A dziś 
gryka to bogactwo. Jakoś 
się o nasiona postaramy. W 
ogóle pierwsza roślina na 
odłogu musi być taka, żeby 
dobrze zacieniała rolę, bo 
pod taką chwasty wyginą, 
a ziemia nabierze sprawno
ści

No, a na leslenl będzie 
rola gotowa pod oziminy i 
wtedy plon murowany. — 
A przecież umowę podpisu
jemy na parę lat.

— No więc lak będzie sq 
siady? — spytał w końcu 
Grabiec.

— A cóż, jutro po/edzle- 
my do gminy podpisać kon

trakt — odpowiedział za sie 
Hkaj za Ostrożnego Nowa-

Metoda Kowalowa 
w rolnictwie

Janina Krawczyk stosunkowo! 
wysoki procent wykonania 
normy osiągała kosztem 
wielkiego wysiłku fizycznego, 
dlatego jej metod pracy nie 
można było przejąć do najbar 
dziej racjonalnego sposobu 
wykonywania przerywki.

Kasterka natomiast praco
wała bardziej uważnie i umie 
jętnfe uderzając motyczką, 
starała się jak najmniej zo
stawić buraków 1 chwastów 
do wyrywania ręką. Przery
wała rządek burakiw trzema 
ruchami, które ostrzem mo- 
tyczki tworzyły trójkąt wo
kół rośliny przeznaczonej na 
wyrośnięcie. Jeśli trzeba by
ło poprawiać ręcznie nie od
kładała motyczki na bok, ale 
opierała ją o kolano tak, by 
szybciej po nią sięgnąć ręką. 
Znacznie mniej się przy pra
cy zmęczyła niż Krawczyk.

Jeszcze sprawniej praco
wały Patacz i Podeszwianka, 
które szczególnie umiejętnie 
dokonywały przerywania.

W wyniku analizy okazało 
się, że sposób przerywania 
stosowany przez Kasterkę w 
połączeniu ze sposobem prze
rywania Podeszwianki po do
konaniu innych usprawnień, 
jak wprowadzenie właściwej 
postawy, sposobu trzymania 
narzędzi itp., pozwoli osiąg
nąć znacznie wyższą wydaj
ność.

Podeszwianka i Pataczowa 
próbowały pracować nowym

W ramach ru 
chu łączności 
fabryk ze wsią 
odbyło się spot 
kanie przodują 
cych chłopów

z powiatów 
chełmskiego 1 
lubelskiego z 

robotnikami 
FSC im. Bole
sława Bieruta 
w Lublinie. Po 
zwiedzeniu fa
bryki robotni
cy zademon
strowali chło
pom pracę roz 
trząsacza do o- 
bornlka wyproe 

dukowanego 
przez załogę fa 
bryki w pro
dukcji ubocz
nej.

Na zdjęclut 
grupa chłopów 
ogląda roztrzą- 
sacz do obornt 
ka. (Fot. CAF)

Jabłonie 
mogą owocować 

co roku
Jak doprowadzić do corocznego 

owocowania jabłoni 1 jak zapobiec 
opadaniu jabłek przed zbiorem — 
na te nurtujące sadowników py
tania nauka rolnicza znalazła jut 
odpowiedzi. Zespół pracowników 
Instytutu Sadownictwa, ze zna
nym pomologlem prof. dr Plenląt 
kłem na czele, opracował 1 prze
kazał praktyce rolniczej sposoby, 
które umożliwią sadownikom uzy
skiwanie co roku zbiorów dorod
nych jabłek 1 ustrzegą Ich przed 
stratami, jakie powoduje nadmler 
ne opadanie owoców przed zbio
rem.

Metoda corocznego owocowania 
jabłoni polega na stosówanlu o- 
prysklwanla drzew specjalnym 
roztworem krezotolu, którym o- 
pryskuje się kwiaty w ten spo
sób, aby całe drzewo owocowe 
spowite było mgiełką rozpylone
go roztworu.

Metoda zapobiegania opadaniu 
jabłek przed zbiorem polega na 
opryskiwaniu owoców, — w okre 
sie przed Ich dojrzewaniem, — 
specjalnym płynem hormonal
nym.

Obie metody przekazane zostały 
miczurlnowcom — sadownikom w 
celu wypróbowania Ich w prakty 
ce. Mlczurlnowcy zaś przekatą je 
szerokiemu ogółowi rolników-aa- 
downlków.

Ponadplanową produkcją 
witają swoje święto 

ludzie pracy 
Ziemi Koszalińskiej

Kilkuhektarowy odłóg w 
Górkach miał bardzo lichy 
dojazd przez groblę i mo
stek. O tym, żeby traktor 
tam wjechał nie mogło być 
mowy. Ciernik zapropono
wał swemu dobremu znajo
memu — Grabcowi, aby 
wziął ten odłóg do uprawy.

— Masz parę dobrych ko
ni — mówił Ciernik do 
Grabca — dobierz sobie jesz 
cze wspólników z drugą pa
rą koni i zrobicie zespół 
uprawowy. Interes to dobry, 
bo są znaczne ulgi w po
datkach i dostawach.

Grabiec zaraz pomyślał o 
swoich dwóch znajomych — 
Ostrożnym i Nowackim z 
Dołek. Konie mieli mocne, 
a z ich obejścia do odłogu 
było leszcze bliżej niż od 
Grabca.

Na drugi dzień siedzieli 
we trzech u Ostrożnego i 
obgadywali całą sprawę. 
Ostrożny pilnie dopytywał 
się o ulgi, a kiedy się dowie 
dział jak się rzecz ma, to 
uznał, że — ujdzie. A u 
Ostrożnego — ujdzie to zna
czy bardzo dobrze.

— Jak tylko podpiszemy 
kontrakt trzeba się wziąć do 
roboty — mówił Grabiec. — 
Trzeba będzie wypożyczyć 
z GOM-u bronę talerzową, 
pług z przedpłużklem i moc 
ny dwuskibowiec. Bez tych 
narzędzi nie da się nic zro
bić.

— A czy ta "brona talerzo 
wa fest z siodełkiem? — spy 
tał Ostrożny.

— Jakżeż Inaczej — od
parł Grabiec.

— No to ja się podejmu
ję talerzować cały ten od
łóg — oliarował się Ostroż
ny-

— I najlepiej tak będzie 
pasować, bo jak wleziesz na 
talerzówkę to już nie trze
ba jej będzie obciążać ka
mieniami — doda! Nowa
cki.

— Żarty, żartami — rzeki 
Grabiec, ale musimy obga- 
dać jak ten odłóg uprawić. 
Jest tam ze trzy hektary po 
prostu porzuconego ścierni
ska. Z tym będzie sprawa 
nietrudna. W gorszych miel 
scach, gdzie jest nierówno 
puści się bronę talerzowa, a 
równiejszych miejsc można 
nawet nie ruszać I całe po
le od razu orać pługiem z 
przedpłużkiem. Nie macie 
pojęcia sasiady co to za na
rzędzie! Wali od razu całą 
darń na spód, a spodnią zry 
chłoną ziemię sypl^ównfut 
ko na wierzch, 
rola fest gotowe

Gorzej jest za 
- h>rl7ig> 1 

fle/t/ary podoraĄ 
stawionego ściel

Spotkanie przodujących chłopów 
z robotnikami FSC w Lublinie
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Z sali sądowej

Skutki nadużywania alkoholu
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noszą ziemię". Hasło to rzuco
ne przez dzieci ze szkoły pod
stawowej z Bożnowa, woj. zie
lonogórskie. podjęte zostało 
przez drużyny harcerskie z róż 
nych województw.

Również w naszym wojewó
dztwie młodzież szkolna podej
muje hasło szkoły podstawowej 
z Bożnowa Pierwszy meldunek 
otrzymaliśmy od 280 uczniów 1 
uczennic Technikum Finansowe 
qo M. F. w Koszalinie, którzy 
przepracują dwie pełne ntedzle 
le przy zalesianiu nieużytków.

Często zdarzają się jeszcze 
u nas samochodowe wypadki 
uliczne kończące się przeważ
nie tragicznie. Sprawcami ich 
są niejednokrotnie pijani szo
ferzy.

„Wyczyn" taki zanotowali-

MAMOS Karolina zgłasza zagu
bienie karty meldunkowej, wyda 
nej w gminie Charzyno pow 
Kołobrzeg. GP-192-1

KIEROWNIKÓW SKLEPÓW - zaangażuje Powszechna Spółdziel
nia Spożywców w Koszalinie. Zgłoszenia kierować do sekcji kodr 
wyżej wymienionej spółdzielni. Warunki płacy do omówienia na 
miejscu. K-115-0

JEDNEGO KSIĘGOWEGO z kilkuletnią praktyką - zatrudni na
tychmiast Świdwińska Wytwórnia Octu i Musztardy w Świdwinie, 
ul. Obrońców Stalingradu nr 33. Mieszkanie zapewnione. Warunki 
do omówienia na miejscu. K-118-0

Komenda Główna Straży Pożar
nych ogłasza zapisy do I klasv 
Oficerskich Techników Pożarni
czych we Wrocławiu i Wieliczce 
no rok 1954/55.

Warunki przyjęcia: 1. Ukończe- 
ie 7 klas szkoły podstawowej. 

?. Wiek 14-16 lat. 3. Odpowiedni 
stan zdrowia.

Podania należy składać w ,er- 
wme do dnia 15 maja br. bez
pośrednio do Komendy Oficer
skiego Technikum Pożarniczego 
nr 1 we Wrocławiu, ul. Borow
ika 138/144, bądź do Komendy 
Oficerskiego Technikum Pożarni
czego nr 2 w Wieliczce, Park 
Kingi.

Do podania załączyć należy 
1. Szczegółowy życiorys. 2. Wyciąg 
z aktu urodzenia. 3. Zaświadcze
nie szkolne z ocenami za III o- 
kres 1953/54, 4. Zaświadczenie o

śmy w Koszalinie 18 listopa
da ub. roku przy ul. Armii 
Czerwonej, gdzie’ śmierć po
niosła przechodząca chodni
kiem kobieta, a 6-letnia dziew 
czynka odn osła rany. Spraw
cą wypadku był szofer cięża
rowego samochodu, należące
go do ZBM w Gdyni, Kadel- 
ski wraz z pomocnikiem Ale
ksandrem Madejewskim.

W toku przewodu sądowe
go wyszło na jaw, że Kadel- 
ski, który w tym czasie prze 
bywał na delegacji w Polano
wie, wyjechał stamtąd 17 li
stopada, udając się do Gdyni 
celem dokonania remontu sa 
mochodu. Opuszczając Pola
nów wypił on poważną ilość 
wódki w tamtejszej gospo
dzie. Po drodze do Gdyni „tra 
fił“ jednak do restauracji ,,Eu 
ropa'" w Koszalinie, gdzie w 
towarzystwie swego pomocni 
ka i dwóch przygodnych zna 
jomych wypił przeszło litr 
wódki. Następnie udali się do 
restauracji „Bałtyk" i w dal
szym ciągu kontynuowali swą 
pijacką libację. Tu Kadelskie-f 
go i jego pomocnika Madejew 
skiego zatrzymał funkcjona
riusz MO, odprowadzając ich 
do komisariatu. Zostali oni 
tam zatrzymani do wytrzeź
wienia.

Następnego dnia rano Ka- 
delskiemu odebrano prawo ja 
zdy, po czym otrzymał on pra 
wo jednorazowego przejazdu 
do bazy.

Mimo to Kadelski po wyj
ściu z komisariatu udał się 
do pobliskiej restauracji, 
gdzie znowu wypił poważną 
ilość alkoholu. Dopiero wte 
dy postanowił pojechać do 
Gdyni. „Nie czując się na s.- 
łach", kierownicę 3-tonowego 
samochodu oddał swemu po
mocnikowi Madejewskiemu, 
który mógł prowadzić samo
chody do półtorej tony, mż 
czym Kadelski wiedział. Mija 
jąc ulicę Armii Czerwonej Ma 
deiewski skręcił nagle wjeż
dżając na chodnik, powodując 
wspomniany nieszczęśliwy 
wypadek.

Sąd po udowodnieniu winy 
obu oskarżonych skazał Kle
mensa Kadelskiego na 4 lata 
więzienia, a Aleksandra Ma- 
deiewskiego na £ lata więzie
nia.

(P)

Zapisy do Oficerskich 
Techników Pożarniczych

pierwsze półrocze winny na
sunąć odpowiednie wnioski 
do dalszej pracy. Organizacje 
związkowe muszą nawiązać 
ścisłą współpracę z zarząda
mi kół ZMP i zapewnić uczą
cym się najlepsze warunki 
zdobywania wiedzy i rozwi
jania zdolności.

Przejdźmy teraz do omówię 
nia, na przykładzie Liceum 
Ogólnokształcącego dla Pra
cujących w Koszalinie — przy 
gotowań do egzaminów końco 
wych.

Jedną z form nauczania sto 
sowaną w tej szkole jest sa
mokształcenie. Koła samo
kształceniowe istnieją we 
wszystkich klasach. W dniach 
wolnych od nauki uczniowie 
powtarzają przerobiony matę 
riał oraz rozwiązują trudniej 
sze tematy. Na prośbę ucz
niów nauczyciele udzielają pp 
mocy kołom przedmiotowym 
lub całym zespołom klaso
wym. Do zespołów pracują
cych stale pod opieką nauczy
cieli: Adamskiego, Praczuka, 
Śliwy i Juzaszkowej — nale
żą koła języka polskiego, ma 
tematyki, języka rosyjskiego 
i fizyki. W czasie ostatnio od 
bytego posiedzenia rady peda 
gogicznej i delegatów poszczę 
gólnych klas, między innymi 
omawiano sprawę samokształ 
cen'a. Okazujp się, że nie we 
wszystkich klasach daje ono 
zadowalające wyniki, gdyż 
nie wszędzie potrafiono je do 
brze zorganizować.

— „U nas w klasie IX — mó 
wiła w czasie narady uczen
nica Jankowska — samo
kształcenie nie daje dobrych 
rezultatów. Bo często tak 
jest, że mniej zaawansowa
nym uczniom trzeba dłużej tłu 
maczyć dane zagadnienie a in 
ni w tym czasie po prostu nu 
dzą się. Często zdarza się też 
tak, że w samokształceniu 
biorą udział tylko uczniowie 
lepsi w nauce. Brak jest na

stanie majątkowym wydane przez 
prezydium gminnej, wzgl. powia
towej albo miejskiej rady narodo
wej. 5, Świadectwo lekarskią 
stwierdzające przydatność do służ 
by pożarniczej. 6. Zezwolenie ro
dziców, bądź prawnych opieku
nów, na wstąpienie do Oficerskie
go Technikum Pożarniczego.

Uczniowie w okresie nauki o- 
tizymują bezpłatnie: zakwate.o- 
wanie, wyżywienie i umundurowa
nie służbowe (z wyjątkiem bielizny 
osobistej).

Nauka w Oficerskim Techni
kum Pożarniczym trwa 4 lata, a 
po ukończeniu słuchacze uzyskują 
Muł technika pożarnictwa oraz u- 
prewnienia do uzyskania stopnia 
oficerskiego w korpusie technicz
nym pożarnictwa.

Kandydaci składają egzamin 
wstępny w zakresie 7 klas szkoły 
podstawowej z następujących 
przedmiotów: 1. Zagadnienia po
lityczne. 2. Język polski. 3 Mate
matyko. 4. Fizyka i chemia.

O dokładnym terminie egzami
nu wstępnego, który odbędzie się 
w czerwcu br., kandydaci zostaną 
powiadomieni listownie przez wła 
ściwą Komendę Oficerskiego Tech 
nikum Pożarniczego.

SILNIK motocyklowy cztero- 
takt., ramę, kola — sprzedam 
(904 zł). Wrzeszcz, ul. Kościuszki 
103a m. 4 (wejście od ul. Marksa). 

0-190-1

GRYZEI. Zygmunt zgubił legi
tymacji służbową Nr 961 i Zw. 
Zaw. Prac. Łączności, wydaną 
przez Dyrekcję Okręgową PiT w 
Koszalinie. GF-191-1

KOSZALIN — W salt przy ul. 
Pawła Findera 12 
„Trudna miłość".

Seanse godz. 18 t 20.
„Młoda Gwardia" — Rokossowo — 
„Uczniowski rewir".

Seans godz. 19.
SŁUPSK — „Polonia" — 

„Cesarski piekarz" — I seria.
Seanse godz. 1*. 18 l 20.
SŁAWNO — „Sława" — 

„Danka".
Seans godz. 19.
DARŁOWO — „Bajka" — 

„Śpiewają skowronki".
Seans godz. 19.
USTKA - „Delfin" — 

„W Teatrze Satyryków".
Seans godz. 19.

UWAGA! Repertuar kin poda- 
jemy na podstawie komunikatu 
Okr. Żarz. Kin w Koszalinie..

tomiast tych, którym ono jest 
najbardziej potrzebne".

Jankowskiej odpowiedział u 
czeń klasy X-ej Mieczysław 
Ziemacki.

— „U nas samokształcenie 
przeprowadza się nieco ina
czej, niż w klasie lX-ej — 
mów.ł on. — Utworzyliśmy 
grupy mocniejszych i słab
szych w nauce uczniów. I w 
tych właśnie grupach prowa
dzimy samokształcenie. Tak 
też powinni zrobić uczniowie 
klasy IX. a wtedy napewno po 
prawią się wyniki nauczania". 
Przykładem dobrze prowa
dzonego samokształcenia może 
m. in. być klasa VIII. W pierw 
szym półroczu osiągano tu 
bardzo słabe wyniki w nauce. 
Najwięcej było ocen niedosta
tecznych i najwięcej nie promo 
wanych uczniów. Wiele zmie
niło się na lepsze z chwilą ro 
zpoczęcia samokształcen a. W 
klasie znajduje się ogólno.- 
szkolna przodownica nauki 
Żelichowska, która posiada 
tylko jedna ocenę dobrą, a po 
zo-~tałę — bardzo dobre.

W czasie narady snecjainą 
uwagę zwrócono na klasę XI, 
której uczniowie przystąpią 
niedługo do składania egzami
nów dojrzałości. Okazuje się, 
że uczniowie tej klasy w do
statecznym stopniu posiadają 
opanowany materiał z jęzvka 
polsk'ego, historii, r.auki o 
konstytucii oraz b’o1ogii. Tro 
che gorzei jest z matematyką 
i fizyka. Al» braki w opanowa 
niu tych przedmiotów — jak 
oświadczyła opiekunka kla»v 
ob. Śliwa — mają być nadro
bione w najbliższym czas’e. W 
tym celu tworzy się trójki na 
ucz.ania, by uczniowie mogT 
stanąć do egzam nów z wy
starczającym zasobem wiado
mości. (j. d.)

Kronika partyjna

Seminarium 
dla wykładowców 

Ośrodek Szkolenia Partyjnego 
KW 1 KM w Koszalinie zawiada
mia wykładowców szkól politycz
nych 1 kursów podstawowych in 
Koszalina, iż w dniu 23 lim. o go
dzinie 8-mej rano w sali ośrodka 
odbędzie się seminarium z nastę
pujących tematów:

KURSY PODSTAWOWE 
Sytuacja międzynarodowa, 

jt) Osiągnięcia gospodarcze Pol
ski Ludowej 1 podstawowe zada
nia dwóch ostatnich lat Planu 6- 
lotnlego w przemyśle.

SZKOŁY POLITYCZNE
40 Walka o realizację podstawo
wego prawa socjalizmu w na
szym kraju.

Do seminarium należy się przy
gotować na podstawie referatu 
towarzysza Bieruta i uchwal 
II Zjazdu PZPR.

Wieczór 
pieśni i tańca

Państwowa Organizacja Imprez 
Artystycznych „Artos" organizu
je dnia 21.IV.54 r. w sali teatral
nej Wojewódzkiego Domu Kultu 
ry „Wieczór Pleśni i Tańca".

Udział biorą:
Marla Krzyszkowska — taniec
Kazimierz Poreda — bas
Stanisław Gawodzlńskl — akom 

panlament.
W programie: Dellbes, Monlusz 

ko, Mussorgskl, Wieniawski, Rlm 
sklj-Korsakow 1 Inni.

Uwaga
miłośnicy turystyki

W dniu 22 bm. Zarząd Okrę 
gu PTTK w Koszalinie zwołu
je naradę Okręgowej Komisji 
l Sekcji Turystyki Pieszej.

Celem narady jest opraco
wanie planu imprez turystycz 
no-krajoznawczych na okres 
letni, oraz omówienie przy
gotowania do II Ogólnopol
skiego Raidu Pieszego.

Narada odbędzie się o godz. 
15.20 w sali SD przy ul. Matej 
ki 19, II p.

BAŁTYCKI TEATR DRAMA
TYCZNY w Koszalinie — dziś 
nieczynny.

367.374, 412.681, 430.419, 567 715,
594 560, 602.562, 602.567, 668 955,
684 837, 698.806, 706.470, 734.372,
734.379, 801.244, 807,241, 807.249,
845 607, 849.781, 869.362, 874.700,
876.577, 900.177, 934.034, 934.040,
948 205, 974.719, 991 916, 996.691,

Zł 250 Nr Nr 54 939, 59 541, 62.492, 
65.112, 74.264, 74.268, 74.736, 75.036. 
78.664, 91.473, 91.478, 130.495, 133.454, 
152.238, 158.434, 158 440, 158.831,
175.864, 191.324, 191.327, 193.594,
197.584, 222 428, 246.331, 246 333,
247 875, 256.154, 294 584, 327.536,
361.031, 361.040, 363 336, 367.373,
477 623, 477.628, 514.214, 544 549,
546 356, 567.720, 594.557, 627.943.
668.952, 668.959, 675.894, 684 831,
689.092, 689 096, 692.658, 6’8 804,
733 240, 757 321, 757.330, 764.416,
767 356, 774.784, 801.242, 801.250,
810.190, 818.280, 823 756, 823 757,
832.706, 856 880, 874.697, 875 037,
875.038, 900 175, 900.178, 907.803,
916 725, 916.729, 934.039, 943.643,
918.201, 948 202, 961 943, 961.944,
967.122, 967.130, 991.914, 995.317,
996 693, 996 700.

Ponadto wylosowano 936 premii 
po zł 150.
W DNIU 14 KWIETNIA 1954 R.

Zł 1.000 Nr Nr 38.952, 59.t42,
79.476, 134.134, 160 088, 220.390,
449.314, 453.288.

Zł 500 NrNr 88.811, 88.813, 105 573, 
148.528, 153.244, 175.197, 206.350,
254.156, 255 384, 289.831, 403.561,
515.018, 521 847, 588.523, 614 405,
615.137, 719.652, 840 561, 840 564,
840.569, 854.234, 875.170, 891.683,
986.141, 996 536.

21 250 Nr Nr 28.808, 38.960, 59.147,
79.477, 88 817, 105.571, 105.576,
153 248, 160 089, 254.157, 255.388,
273.731, 273.736, 300 552, 300.558,
339.875, 393.215, 402 679, 403.564,
403.565, 426 353, 426.358, 426.359,
450.794, 453.283. 468.824, 468.825,
468 830, 483.666, 498.131, 504.159,
508.403, 508.408, 515.019, 535.354,
535.359. 567 637, 588.521, 588.528,
538 530. 600.181. 615.138, 632.079,
644.405, 694.982. 694.985, 729.8’1,
729 830. 761.225, 761.226, 791.638,
820 423, 820.4’4, 820.430, 840.568,
854.233, 893.127, 894.753, 899.396,
903.262, 953 342, 954 905, 975.784,
975.788, 989.385, 996 333.

ponadto wylosowano 611 premii 
po zl 150.

Aby troskliw 
szą opieką oto
czyć zieleń, a 
w szczeęólności 
lasy, które są 
nie tylko boqa 
ctwem naszeqo 
kraju, nie tylko 
upiększają qo, 
lecz podnoszą 
warunki zdro
wotne, aby zie
leni było coraz 
więcej, organi- 
zowane sa rok
rocznie w okre
sie wiosennym 
„Dni Lasu i 
Ochrony Przyro 
dy”. W tym cza 
sie nasilona zo- 
staje społeczna 
akcja zalesiania 
i zadrzewiania. 

Teqoroczne 
„Dni Lasu” sa 
z kolei dziesią
tymi, które od
bywają się w 
Polsce Ludowet 
Prace społeczne 
orzeprowadzane 
w ciągu tych 

tradycyjnych
„Dni” wzbogaciły nasz kraj o 
57 tysięcy hektarów nowych la 
sów i terenów zielonych. W 
czasie tegorocznych „Dni La
su" planuje się zalesienie dal
szych 10 tys. hektarów zrębów, 
halizn, i nieużytków, tj. przesz
ło 2 tys. ha więcej niż w roku 
ubiegłym.

W tej masowej kampanii, ja
ką stały się tradycyjne „Dni 
Lasu", najliczniejszy udział 
bierze zawsze młodzież szkol
na. W bieżącym roku akcja ta 
zostanie zainicjowana czynem 
przodujących drażyn harcer
skich, które wystąpiły z Inicja
tywą zalesiania i zadrzewiania 
pod hasłem: „Ukwiecimy sada
mi, ustroimy zielenią olczystą

BIAŁOSTOCKIE ZAKŁADY METALOWE PRZEMYSŁU TERENOWEGO 
w Białymstoku, ul. Starobojarska 32

powiadamiajg, że produkują wózki następujących typów:
1. Wózki typ. SU-2, trzykołowe, podnośnikowe, magazynowe, 

nośność 750 kg.
2. Wózki typ. A, trzy- oraz czterokołowe, magazynowe, noś

ność 350 kg.
3 Wózki typ. M, dwukołowe młyńskie, nośność 250 kg.
Wyżej wym. wózki produkujemy na kołach żeliwnych i gumowych. 
Bliższych danych udzielamy listownie. K-117-1

Młodzież szkolna stoi obec
nie w obliczu egzaminów koń
cowych, które rozpoczną się 
już w czerwcu. Pozostało 
więc tylko niecałe dwa mie
siące, a nauki jest sporo. W 
tym roku uczniowie średnich 
szkeł ogólnokształcących w za 
leżności od klas będą składali 
egzaminy z trzech do pięciu 
przedmiotów. Tak jak ucznio
wie innych szkół, o egzami
nach myślą też słuchacze Li
ceum Ogólnokształcącego dla 
Pracujących w Koszalinie. A 
jak kształtowały się wyniki 
uzyskane w nauce za pierw
sze półrocze.

Informuje nas o tym dyrek
tor szkoły obywatel Roman 
Sierociński.

— „Praca przebiegała w 
tym okresie sprawnie i piano 
wo. — Do pozytywnych osiąg 
nieć należy to, że tylko czter 
nastu uczniów miało dwie i 
więcej ocen niedostatecznych. 
W roku bieżącym osiągnięto 
też wyższy poziom frekwencji 
niż w latach ubiegłych — wy
niosła ona 82 procent".

Gorzej przedstawia się 
sprawa uczniów słabszych, 
którzy odeszli ze szkoły. W 
pierwszym półroczu ilość ich 
w klasie VIII wynio-sła 50 
nroc. IX i X — 33, a w XI 30. 
Przyczyną tego w wielu wy
padkach były słabe wiadomo
ści z zakresu szkoły podsta
wowej, oraz brak zaintereso
wania uczniami pracującymi 
ze strony organizacji społecz 
nych, a przede wszystkim 
ZMP. Również rady zakłado
we i kierownictwa poszczegól 
nych instytucji nie doceniały 
ważności podnoszenia wśród 
pracowników — kwalifikacji 
zawodowych oraz ich świado 
mości politycznej.

Prezydia wszystkich instan 
cji związkowych winny prze 
analizować stan szkolnictwa 
dla pracujących w zakładach 
pracy. Wyniki nauczania za

PROGRAM 1

22 kwiecień 1954 (czwartek)
Wiadomości: 5 03. 6 00, 7.00, 7 50, 

12.04, 16 00 , 20 00. 23.00
5.10 Aud. dla wsi 5 23 Konc. 

6.15 Muz. 6.30 Kalend 6’37 Słynni 
soliści. 6 50 Gimnastyka 7.15 Muz. 
rozrywk. 8 00 Utwory kompozyto
rów rosyjskich. 9 00 Muz. 
rozrywk. 9 45 ..Wieś tańczy 1 śpię 
wa" 10 40 Polskie kompozycja 
skrzypcowe. 1105 Dla klas III — 
baśń pt. „O mądrym krawczyku 
i dzielnym rycerzu". 1130 Muzy
ka t aktualności. 12 10 Rlmskij- 
Korsakow „Uwertura wielkanoc
na". 12.25 Radź. muz. lud. 12 43 
Aud dla wsi. 15 30 Dla dzieci aud. 
slow -muz. pt. „Śpiewamy plosen 
ki 1 słuchamy muzyki". 
Wszechnica Radiowa. 16 20 Konc. 
popołudntowy. 17 00 Z tycia Zwląz 
ku Radzieckiego 17 30 Recital for 
tepianowy. 18 00 Pieśni o Leninie. 
18 20 Korespondencja z zagranicy.
18 35 Z cyklu: „Symfonia Beetho- 
vena" Słowo Romana Jasińskiego.
19 30 Na fali humoru 1 satyry. 
19 50 Aud. dla wsi. 20.30 Muz. ta
neczna 21.00 Odpowiedzi Fali 49. 
2!.12 „Mistrzowie sceny opero
wej". 21.40 „Chleb" fragm. fow. 
A. Tołstoja. 22 00 Aud. sportowa. 
22 10 Tydzień muzyki NRD — w 
progr. arcydzieła muzyki kame
ralnej.

W DNIU 13 KWIETNIA 1954 R.
Zl 5.000 Nr Nr 197.581. 331 496,

117 292, 651.837.
Zl 1.000 Nr Nr 74.261, 75.038, 

187.555, 187 558, 191.326, 197.585,
222.421, 425.548, 689.095, 757.323,
807.250, 823.758, 995 314.

Zł 500 NrNr 15.961, 15.963, 15 969, 
53 564, 74 733, 78.665, 91.477, 125.763, 
123.770, 130.494, 158.436, 158.839,
222.426, 256.158, 327.347, 363.334,

SYSKA piotr zam. Koszalin, 
Bartosza Głowackiego 6 — zgubił 
dowód tożsamości konia, wydany 
w gminie Radzlchowlce pow. Ra
domsko. G-S9 1

Dlaczego ?
...kierownictwo Nadleśni

ctwa Przytocko (pow. Miastko) 
biurokratycznie załatwia spra
wę przydziału owsa dla wo
zaków?

Wozacy z gromady Świetno 
otrzymali przydział na odbiór 
owsa w GS w Kępicach oddało 
nym o 28 km, mimo, że wyda
wano również owies w GS-ie 
Kawcze oddalonymi 2 km.

F. F.
Korespondent „Głosu"

• * *

...Prez. MRN w Człuchowie 
nie pomyślało dotąd ó oczy
szczeniu terenu wokół kina 
„Uciecha" z błota i różnych 
nieczystości?

M. Górecki 
Korespondent „Głosu"

* * *
...na stacji kolejowel w Bia

łym Borze brak jest „Książki 
życzeń i zażaleń"?

M. Górecki 
Korespondent „Głosu"

• e •

...gospoda w Szczecinku wy
doje niesmaczne, przeważnie 
zawsze odgrzewane obiady?

N. Stuciyński 
Korespondent „Głosu"

* * *

...od dawna nie wywozi się 
śmieci z posesji przy u). Leśnej 
36 w Szczecinku?

Obecnie w ramach akc/i sa
nitarno • porządkowej Prez. 
MRN w Szczecinku winno pod
jąć kroki w celu oczyszczenia 
sweao miasta.

N. S.
Korespondent „Głosu"

W klubie TPPR
Dnia 21 bm. o godz. 10 narada 

przewodniczących kół TPPR z 
m. Koszalina.

O godz. 18 odczyt pt. „IX rocz
nica układu polsko-radzieckiego** 
oraz film pt. „Rajnis**.

Wykaz obligacji NPRSP 
wylosowanych do premiowania



ZALEDWIE 11 dni dzieli 
nas od momentu, gdy w 
niedzielę 2 maja najlep

si kolarze — amatorzy świata, 
wystartują z Warszawy do gi
gantycznej Imprezy — VII Wy
ścigu Pokoju, organizowanego 
przez redakcje „Trybuny Lu
du", „Neues Deutschland" i 
„Rudeho Prava".

Wyścig rekordów
\V YSCIG tegoroczny o- 
’* trzymał dumne miano 

..wyścigu rekordów", ale mia
no to w pełni mu się należy, 
gdyż już dzisiaj, na kilka dni 
przed startem, ppbltycli zostało 
już wiele rekordów organiza
cyjnych. Jako pierwszy padł 
rekord zgłoszeń. Podcaas gdy 
w roku ubiegłym rekordowa 
Ilość zgłoszeń zamykała się 
cyfrą 16, to dziś zgłoszonych 
już Jest 20 drużyn. Nie tylko 
zresztą ilość, ale 1 Jakość blo- 
rących udział w wyścigu kola
rzy bije wszystkie dotychcza
sowe rekordy. W latach poprze 
dnieli w wyścigu startowały 
przeważnie reprezentacje ro
botnicze państw kapitalistycz
nych, a do obecnego wyścigu 
zgłosiły one swe najsilniejsze 
drużyny narodowe.

Kogo zobaczymy 
na starcie

T TAK np. w zespole norwe- 
A skim ujrzymy Jednego z 

najambitniejszych kolarzy Eu
ropy — Norum Arne, którego 
po Olimpiadzie w Helsinkach 
francuski tygodnik „l'Equl- 
pe” nazwał: posiadaczem bry
lantowej ambicji. Zawodnik 
ten podczas wyścigu olimpij
skiego na skutek defektów aż. 
czterokrotnie musiai zmieniać 
rower, co nie załamało go Jed
nak 1 przyszedł do mety w 
3 dziesiątce. (Jakim doskona
łym wzorem będzie on dla na
szych kolarzy! — przyp. zcce- 
ra).

Fiński Związek Kolarski 
zgłosił do wyścigu następującą 
szóstkę: Teuro Louhivuorl, 
Laurl Malm, Jonko Hyytial- 
nem, Ossl Mannlnen i Laur! 
Lehtela, Paul Nyman.

Najlepszym zawodnikiem te
go zespołu Jest Paul Nyman. 
olimpijczyk z 1952 roku i re
prezentant Finlandii na mi
strzostwach świata w Lugano.

Wszystko wskazuje na to, 
że w roku bieżącym drużyna 
Finlandii będzie znacznie sil
niejsza od zespołów tego kra-

Kolejarze 
z Białogardu 
w Czynie 
1-Majowym

Członkowie koła sportowe
go ZS Kolejarz w Białogar
dzie dla uczczenia Święta 
1 Maja podjęli szereg cennych 
zobowiązań. M. in. postano
wili oni otoczyć opieką spor
towców wiejskich i pomagać 
im w rozwijaniu życia sporto 
wego na wsi.

Piłkarze bialogardzkiego ko 
la ZS Kolejarz zorganizują 
LZS w Slowieńsku (gmina Lej 
kowo), a następnie będą po
magać tamtejszym sportow
com w- przeprowadzaniu tre
ningów.

Podobne zobowiązanie pod 
jęli członkowie sekcji lekko
atletycznej, piłki siatkowej| 
i koszykowej. Postanowili 
oni mianowicie otoczyć syste
matyczną opieką LZS w Ży- 
tclkowic, gmina Pomianowo. 
Raz w miesiącu siatkarze, ko 
szykarze i lekkoatleci bialo
gardzkiego Kolejarza będą 
przeprowadzać treningi w Ży 
tclkowie wspólnie z tamtej
szą młodzieżą i uczyć ją, jak 
należy przygotowywać się do 
zawodów.

Podejmując te cenne zobo
wiązania Kolejarze wezwał 
sportowców innych kół zakła
dowych do jak najszerszego 
udziału w Czynie 1-Majowym.

Kolarze są już w Warszawie

Przed wyścigiem, który jest symbolem pokoju
(dalekopisem z Warszawy)

Ju, które brały udział w po
przednich Wyścigach Pokoju 
1 że potrafi nawiązać walkę z 
drużynami o ustalonej sławie.

Asem atutowym nadzwyczaj 
silnej drużyny holenderskie) 
będzie dobrze znany w Polsce 
r udziału w poprzednich Wy
ścigach Pokoju —- De Groot. 
Kolarz ten w drugiej połowie 
zeszłorocznego sezonu osiągnął 
szczyt formy, którą według 
zapewnień Holenderskiej Fede
racji Kolarskiej zdołał utrzy
mać dotychczas. Przy końcu 
ub. roku zajął on trzecie miej
sce na torowych mistrzostwach 
świata w Zurichu, był piątym
— w wyścigu amatorów „Do
okoła Francji", zdobył między
narodowe mistrzostwo Luksem
burga, a w wyścigu „Dookoła 
1000 Jezior" tradycyjnie roz
grywanym co roku w Holandii, 
w konkurencji międzynarodo
wej, zajął on drugie miejsce 
Obok De Groota barw Holan
dii bronić będą Gys Pauw, 
van der Broeckel, van der 
Lycke, Rusman i Koone. Każ
dy z tych kolarzy ma za sobą 
szereg sukcesów odniesionych 
na szosach Zachodu, a nazwi
ska Ich budzą zrozumiały res
pekt wśród przeciwników.

Najlepszymi kolarzami ze
społu angielskiego będą: Ted 
Gerard i B. Haskell. W tego
rocznym wyścigu dookoła E- 
glptu zajęli oni 3 1 4 miejsce, 
.dając się wyprzedzić po zacię
tej. walce Jedynie doskonałej 
parze belgijskiej van Menem
— Cuter, którą również ujrzy
my podczas tegorocznego Wy
ścigu Pokoju. Trzecim „Egip
cjaninem" w drużynie angiel
skiej będzie Perks, a obok nie
go jx>Jadą Garray, Les Gili 1 
znany z poprzednich wyścigów 
Ciarkę.

Drużyna -Czechosłowacji 
swych asów atutowych posia
dać będzie w Veselym 1 Ru- 
żiczee. Pierwszy z nich ma na 
swym koncie Już 14 zwycięstw 
etapowych w dotychczasowych 
Wyścigach Pokoju, dzierżąc 
w tym niepodzielnie rekord 
Imprezy. Na drugim miejscu 
w tabeli zwycięzców etapo
wych dotychczasowych Wyści
gów Pokoju znajduje się Iłu- 
żlczka, który ma Ich za sobą 
osiem. Olx>k nich barw brat
niej Czechosłowacji bronić 
będą — rewelacja kolarstwa 
CSR — Kubr, Nachtlgal, Klich 
1 Krzyska,

Kolarze Bułgarii znani są ze 
swej wspaniałej bojowoścl i 
doskonałej kondycji. Barw te
go kraju bronić będą Todorow, 
Bobczew, Nedelczew, Ognen- 
sky. Stojczew 1 Rasew.

W zespole Polonii Francu
skiej m. In. zobaczymy rewe
lację zeszłorocznego Wyścigu 
Pokoju Pawllslaka i doskona
łego Edwarda Klablńsktego, 
najmłodszego 1 najbardziej u- 
talentowanego członka „rodzi
ny 5-clu bracl-kolarzy".

Drużyna NRD posiadać bę
dzie w swych szeregach dobrze 
znanych z udziału w poprzed
nich wyścigach Melstera. Schu 
ra, Trefllcha, a w zespole Au
strii zolraczymy m. In. dosko
nałego Deutscha.

Nie będziemy wymieniać tu 
składów pozostałych zespołów, 
gdyż nazwiska ich członków 
Już wkrótce poznamy dokład
nie z relacji z przebiegu walki 
i wyników pierwszych etapów. 
Zaznaczyć Jednak należy. Iż 
i:p. Francja, która dotychczas 
reprezentowana była w Wyści
gach Pokoju przez zespoły 
FSGT (reprezentacjo robotni
cze), obecnie wysyła swą naj
silniejszą drużynę narodowa, 
złożoną z najlepszych kolarzy
— zwycięzców zeszłorocznego 
„Tour de France" dla amato
rów.

Kolarze
|uź sq w Warszawie 

A V lĘKSZOSC zespołów za- 
’* granicznych przebywa 

już w Polsce, reszta ptyy.jedzle 
do Warszawy w najbliższych 
dniach, aby móc na miejscu 
zaklimatyzować się 1 odbyć 
kilka treningów na trasach 
pierwszych etapów VII Wyści
gu Pokoju.

Największa kolarska 
impreza świata

JAK Już zaznaczyliśmy, na 
"starcie w Warszawie n|e 

zabraknie prawie nikogo, kto 
ma coś do powiedzenia w świa 
towym kolarstwie amatorskim, 
dlatego nie należy się dziwić, 
że VII Wyścig Pokoju wywo
łał nie notowane dotychczas 
zainteresowanie nie tylko w 
krajach obozu pokoju, ale rów
nież w kra.,ach kapitalistycz
nych. Prasa zachodnia, która 
robiła wszystko, by zmniejszyć 
znaczenie poprzednich wyści
gów. obecnie raz po raz alar
muje Komitet Organizacyjny w 
Warszawie o wciągnięcia Ich 
sprawozdawców na listę osób 
towarzyszących wyścigowi. 
Wielki francuski dziennik 
sportowy „FEąulpe", znany ze 
swej wrogości wobec sportow
ców państw demokracji ludo
wej, muslał poświęcić wyści
gowi czołówkę w Jednym z o 
statnjch swych numerów, tytu
łując Ją „Przed największą a- 
mat orską imprezą kolarską
świata". Nawet szwajcarski 
. Sport" z Zurjchu. dziennik z 
kraju, gdzie kolarstwo amator
skie prawie w ogóle nie Istnie
je, prowadzi 6tałą rubrykę o 
przygotowaniach do Wyścigu 
Pokoju i zapowiedział przysła
nie swego specjalnego sprawo
zdawcę na tę Imprezę.

Ufamy 
polskim kolarzom
Q TYM, jak olbrzymie zaln- 

teresowanle wyścigiem 
Jest w Polsce, nie trzeba chy
ba nikogo przekonywać. Tema
tem rozmów w zakładach pra
cy, szkołach, kawiarniach, po
ciągach i autobusach, Jest o- 
mawlanle tej gigantycznej im
prezy.

Jak Już wiemy, skład naszej 
drużyny został ustalony nastę
pująco: Wilczewski, Hadaslk, 
Klabiński, Grabowski, Królak 
1 Lasak, a więc powołano do 
niej najlepszych kolarzy, |a- 
klch w tej chwili posiadamy, 
ale równocześnie „tajemnic i 
poliszynela" Jest to, iż zawod
nicy nasi podczas wyścigów 
eliminacyjnych nie wykazali 
najlepszej formy. Wierzymy 
Jednak, że ostatnie dni dzielą
cą od startu potrafią oni umie
jętnie wykorzystać na nadro
bienie niedociągnięć | nie spra 
wlą zawodu milionom tych, 
którzy z zapartym oddechem 
słuchać będą transmisji radio-1 
wych z przebiegu wyścigu i 
szukać sprawozdań z niego co 
rano w prasie.

Prace 
przygotowawcze 
„na piqlkę“
W ZROST liczby uczestnl- 
’’ ków, wzrost poziomu 

sportowego, zainteresowania 
VII Wyścigiem Pokoju nie 
tylko w Polsce, ale w całej nie
mal Europie, wymagają od or
ganizatorów tej Imprezy szcze
gólnego wysiłku i pieczołowi
tych przygotowań.

Z oddaniem pracują komite
ty etapowe w Warszawie, 
Wrocławiu i OdoIu, a szcze
gólnie w Lodzi 1 Stallnogro- 
dzle. Sprawnie przebiegają

przygotowania w wielu komi
tetach organizacyjnych w po
wiatach i gminach leżących 
na trasie wyścigu.

Nie spotykanym do tej pory 
zainteresowaniem cieszy się 
Wyścig Pokoju na wsi. Z po
wiatów | gmin, szczególnie z 
terenu województw wrocław
skiego i opolskiego, napływają 
do Komitetu Organizacyjnego 
Wyścigu oraz do ZSCh listy z 
prośbą o przesłanie tam plaka
tów, haseł 1 list startowych 
zawodników 1 różnych Instruk
cji.

By udostępnić ludności wici 
sklej oglądanie wyścigu na 
trasie, powołane zostały przez 
ZSCli wiejskie komitety propa
gandy VII Wyścigu Pokoju w 
województwach, powiatach i 
gminach. Zadaniem ich będzie 
również zorganizowanie chłop
skich wycieczek kolarskich na 
trasę wyścigu, wycieczek pie
szych 1 konnych, przygotowa
nie bram powitalnych na szo
sach Itp.

W celu lepszego zorganjzo- 
wanla wsi w formach przygoto
wań do przyjęcia kolarzy, wy
darta została drukiem 1 rozpro
wadzona, w teren ilustrowana 
broszura pt. „Wieś wita 
VII Wyścig Pokoju".

Dla dalszego spopulary
zowania wśród młodzie
ży szkolnej wielkiej im
prezy kolarskiej będącej po
tężną manifestacją czołowych 
sportowców świata na rzecz 
pokoju. Ministerstwo Oświaty 
zaleciło przeprowadzić w szko
łach pogadanki na> temat wy
ścigu. Materiały do tych poga
danek podane zostały w spe
cjalnej wkładce pisma „Głcs 
Nauczycielski". Młodzież szkol 
na będzie zwolniona od zajęć 
lekcyjnych w miastach i 
wsiach leżących w odległości 
do 10 km od trasy w godzi
nach przejazdu kolarzy.

Nadchodzą liczne wiadomo
ści o tym, że uczniowie z za
pałem opracowują plany deko
racji trasy, budynków swych 
S’kół, przygotowują transpa
renty 1 chorągiewki, gołąbki 
pokoju itp.

Na trasie, a szczególnie w 
punktach startów honorowych, 
na punktach odżywczych | przy 
lotnych finiszach przygrywać 
będą orkiestry fabryczne, wy 
stąpią zespoły artystyczne, by 
skrócić widzom chwile ocze
kiwania na zawodników.

W Warszawie przed przyby
ciem na metę zwycięzców 
I etapu (biegnącego szosami 
dookoła stolicy) rozegrany zo
stanie mecz piłkarski Warsza
wa — Praga, w Łodzi i Cho
rzowie wystąpi ligowa jede
nastka piłkarska NRD — Rota- 
tlon Babelsberg, a we Wroc
ławiu, gdzie uczestnicy VII Wy 
śclgu Pokoju będą mieli płetw 
szy dzień wypoczynku, odbędą 
się dwudniowe zawody żużlo
we z udziałem zawodników Pol 
sk|, NRD | Czechosłowacji.

W Warszawie 1 we Wrocła
wiu załogi przodujących zakła
dów pracy objęły patronaty 
nad poszczególnymi zespola- 

i ml.
I Do akcji propagandowej wy 
; śclgu włączył się w bardzo po- 
j ważnym stopniu aparat nroduk 
cyjny | handlowy. W sprzeda
ży uknżą się w okresie trwania 
wyścigu pamiątkowe chustki, 
czapeczki kolarskie, papierosy 
1 zapałki. W specjalnych opa
kowaniach czekolada, cukierki 
i pieczywo cukiernicze. Zorga
nizowana będzie w kioskach 
na ulicach miast i przy stadio
nach sprzedaż sprzętu sporto
wego, ubiorów sportowych, 
części rowerowych itp. ora; 
sprzedaż obnośna artykułów 
spożywczych, napojów, owo
ców j papierosów.

Wielkie znaczenie dla pro
pagandy Imprezy mają liczne 
audycje radiowe, które w mia
rę zbliżania się terminu startu 
w dniu 2 maja w Warszawie 
będą coraz szersze 1 częstsze. 
Kroniki filmowe w kinach sta
łych i objazdowych zapozniją 
licznych widzów z przebiegami 
walki kolarzy w VII Wyścigu 
Pokoju, a także z ostatnimi 
przygotowaniami do tegorocz
nej Imprezy.

W miastach 1 wsiach ukażą 
się w najbliższym czasie afisze 
VII Wyścigu Pokoju, pocztów
ki wyścigowe, znaczki i pro
gramy.

W poniedziałek 19 kwietnia za
kończyły się w Cremonie (Wło
chy) szermiercze mistrzostwa świa 
ta juniorów. W ostatnim dniu mi
strzostw rozegrano ćwierćfinały, 
półfinały i finały w szabli.

Mistrzem sw ata w szabli Junio
rów został Węgier Erley przed 
swym rodakiem Medeley. Z Po
laków najlepiej wypadł Piątkow
ski, zajmując piąte miejsce.

W ćwierćfinałach Piątkowski 
walcząc w trzeciej grupie, wygrał 
wszystkie spotkania do zera — zaj 
niujac zdecydowanie pierwsze 
miejsce i kwal fikując sie do pół- 
finału. Pozostali Polacy Zub i Ku
szewski również zakwalifikowali 
się do finału, zajmując w swych 
grupach drugie miejsca.

W półfinale Piątkowski znalazł 
się w pierwszej grupie.

Polak wygrał wszystkie walki, 
otrzymując ogółem zaledwe 9 
trafień. Piątkowski pokonał w pół
finale m. in. mistrza świata Erley 
5:2 oraz wicemistrza świata Me
deley 5:2.

Finał rozpoczęła walka P ątkow 
ski - Gamot (Francja). Pierwszą 
walkę wygrywa Francuz 5:3. Dru 
ga kończy się zwycięstwem Pola
ka 5:4. W czasie drugiej walki 
Polak zostaje kontuzjowany w 
głowę. Kontuzja ta przyczynia się 
do porażki Polaka w trzeciej wal
ce 4:5.

Końcowa klasyfikacja szabli 
przedstawia się następująco:

O tym. jflk wielkie Jest zain
teresowanie zbliżającym się 
wyścigiem, świadczą chociaż
by telefony do komitetów or
ganizacyjnych i wielu redak 
cjl pism codziennych oraz spor 
lowych.

Ludzie pytają o różne spra
wy dotyczące przygotowań 1 
samego wyścigu, zapytują o 
kolarzy, dzielą się swymi spo
strzeżeniami i uwagami. Ala 
nie tylko lelefonują. Nadsyłają 
również listy, w których do- 
pytują się o szczegóły organi
zacyjne, proponują swe pomy
sły, usprawniają, proszą o P”za 
sianie autografów kolarzy, 
znaczków pamiątkowych ltp, 
Widać z tego, że Wyścig Po
koju stał się w naszym kraju 
Imprezą, obok której nikt nie 
może przejść obojętnie.

Wyścig — 
symbol pokoju
p OPRZEZ setki miast 1 o-
1 Siedli Pilski, NRD ] Cze

chosłowacji biec będzie droga 
kolarzy — uczestników VII Wy 
śclgu Pokoju. 1 wszędzie, na 
szosach, ulicach, placach i sta
dionach miliony ludzi witać 
nędą wyścig zawołaniem Po
kój. Frleden, Mir. Różnie 
dźwięczy słowo pokój w róż
nych Językach świata, ale zaw
sze jest nadzieją wszystkich 
prostych ludzi, ale zawsze wy
raża przyjaźń między naroda
mi, ale zawsze Jest zwiastunem 
lepszego życia milionów pracu
jących.

W tej walce o pokój | przy
jaźń miedzy narodami wyścig 
„Trybuny Ludu". „Ńeues 
Dcutschland" i „Rudeho Pra- 
ve ‘ ma swą chlubną kartę. Li
czy on braterstwa I przyjaźni, 
uczy na przykładzie szlachetnej 
sportowej rywalizacji patrio
tyzmu, szacunku dlą Innych na 
rodów, solidarności mlędzyna- 
ro iowej,

I dlatego Wyścig Pokoju' 
stał się najpopularniejszą im
preza sportową świata.

Wyścig Warszawą — Berlin 
— Praga prowadzi przez gra
nice. które płonęły od wieków, 
które niegdyś dzieliły 3 naro
dy. prowadzi przez granice,; 
które dziś łączą w przyjaznej 
współpracy Polaków, Niemców 
1 Czechosłowaków.

Wyścig Warszawa — Berlin 
-- Praga to symbol zwycię
skiej idei braterstwa pomiędzy 
wszystkimi pracującymi, tb 
symlscl przyjaźni narodów, to 
symbol pokoju.

ZBIGNIEW OLESIUR

1) Erley (Węgry), 2) Medeley (Wę 
gry), 3) Koestner (Niemcy), 4) Ga 
mot (Francja), 5) Piątkowski (Pol
ska), 6) Demether (Węgry), 7, Se-t 
rencev (Węgry), 8) Roulo (Frans 
cja), 9) Zub (Polska), 12) Kuszew 
ski (Polska).

Ogółem w turnieju szablowym 
wzięło udział 56 zawodników. Re- 
prezentanci Polski wykazali do4 
bre przygotowanie techniczne, o 
szczególnie Piątkowski, który był 
poważnym pretendentem do ty« 
tulu mistrzowskiego.

Piątkowski o krok od tytytulu 
mistrza świata juniorów w szabli
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Przed ZMP - on sLimi
Kolarskimi

Raidami Pokoju
W dniu dzisiejszym, o godz. 

8,30 w sali egzekutywy KW 
PZPR w Koszalinie odbędzie 
się drugie posiedzenie Woje
wódzkiego Komitetu ŻMP-ow- 
skich Kolarskich Raidów Poko 
ju i Wyścigu Pokoju.

Porządek posiedzenia prze
widuje bieżącą ocenę przygo
towań do ZMP-owskich Kolar 
skich Raidów Pokoju oraz usta 
len:e wytycznych do dalszej 
pracy.

Ze względu na ważność 
spraw obecność wszystkich 
członków Komitetu obowiązko
wa.

Sukces siatkarzy 
bułgarskich

W Sofii odbyły się międzypań
stwowe spotkana w siatkówce 
mężczyzn i kobiet między druży
nami ŻSRR i Bułgarii,

W konkurencji mężczyzn duży 
sukces odnieśli siatkarze bułgar
scy, zwyciężając drużynę radzie
cką 3:2.

Spotkanie w konkurencji ko
biet zakończyło się zwycięstwem 
siatkarek radzieckich 3:0.

Zwycięstwo siatkarzy bułgar
skich śwadczy o dobrej formie 
reprezentantów Bułgarii, którzy, 
przybędą do Polski w pierwszych 
dniach maja na kilka towarzy
skich spotkań.

Gwardia Darłowo 
wygrywa turniej 
w Koszalinie

Rozegrany ostatnio w Ko
szalinie turniej piłkarski czte 
rech drużyn ZS Gwardia — z 
Koszalina, Darłowa, Wałcza 
i Bytowa, zakończył się zwy 
cięstwem Gwardzistów z Dar 
łowa. Darłowianie, pod nie
obecność I drużyny koszaliń
skiej Gwardii 1 jej rezerw, 
byli najlepszym zespołem tur
nieju i zasłużenie zdobyli 
pierwsze miejsce, nie pono
sząc ani jednej porażki. Na 
drugim miejscu uplas0".a* s’^ 
zespół z Bytowa, trzecią by
ła drużyna Wałcza, zaś czwar 
te miejsce zajęli juniorzy 
Gwardii Koszalin.


